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Colour Chart #13
Qyan ^ ^ ^ G r e e n ^ ____ Magenta White 3/Color Black
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Т т e i  6 z ь в % у t  и р, ostatnie strony,

Т А К  T I  E i  P I S C H O T I .  

!K^fI4ZAHIS mJiÄ ZBfflYTÜ XI.

1 -  sze p y t a n i  e.

ści^SHięcis oziff i  oiMiRsz ao.p.p.«»«»«• «K«•«»«»«»«»«»■•«»«»«*«■ м«»м ттттщш
/Opracował kpt.dypl•St•Ps trokoński/

' Ä r

Rozkaz przygotowawczy do .marszu, wydany przez dowódcę 
7.d,p. o galY maSo dnia З л Ь  /patrz Źadania Taktyczne, zeszyt 
Kr,K.str,i4/, otrzymał dowódca EO.p.p» w Bereścacb o g.l?.m.oO*

Wymarszu dowódca pułku się spodziewał, jednak do tej obwi­
l i  nie wydał jeszcze żadnych rozkazów wymarsz przygotowujących, 
uoniewat nie znał jego^^runków, a nie chciał aawaó zarzędzeó, 
którehy trzeba było później zmieniad. Dowódcy bataljonów byli^ 
zresztą o możliwości wymarszu uprzedzeni. Pułk był przyzwyczajo­
ny do warunków wojny mchowi, stanowił zespół zgrany i sbrair- 
ny, w którym łączność działała dobrze, dowóaey dobrze władali 
swemi oddziałami, a wszyscy rozmaieli sie wzajemnie tak, że nie 
trzeba było dużo mówić» Oałe więc przygotowanie polegało do­
tychczas na zapewnieniu sobie dobrych środków łączności, na wy­
próbowanej wielokrotnie sprawności pododdziałów i aa tem, ż@ 
sam dowódca pułku już od g.l6  oczekiwał w Beraźeaob aa spodzie­
wany rozkaz.

Otrzymawszy rozkaz przygotowawczy, dowódca pułku, po k il-  
komisutowym namyśle, nakazał adiutantowi zawiadomić dowódców ba*̂  
taijonów, dowódcę П/7.р«а,р., dowódcę kompanji saperów, plmlo- 
nu pionierów i plutonu łączności, że odmarsz w kierunku Adarndw« 
ki po zmroku. Kompaaja saperów ©d g.EO - w pogotowiu marszowem 
w Bereścacb d© dyspozycji dowódcy Wszystkie oddział|j
stojące na czatach / и . i  Ill.bata lion  oraz pluton arty lerji 
^ ifow ej/  dołącza do kolumny drogą Obotówka płd. - E65,3 
J l  кщ na wschód od Hrady/, reszta p«p. - w Bereźcaoh, fykonaai© 
na rozkaz, ÖO g«18 m.Eö już wszyscy dowódcy zostali © powyżssem 
zawiadomieni /telefoniózni®, względnie ustnie, de niektórych 
wysłane gońca z pismem/. -

0 gel9 przybył goniec z dowództwa 7.dip. j prz^ożąc egól- 
ay rozkaz operacyjny a© marszu na Bereśteczko z aopiskiem do*

/gros/ X aompanja raajoiexegraucana ofaą o czepem u skrzy­
żowania dróg na wsch, od mostu w Bereźcaob, p z ie  należy im wy­
dać dalsze rozkazy. Jednocześnie d o w ó d c a t y  dywizyjnej za­
powiedział. że o g.ED przyjedzie do BereźcÓw, aby nadzorować 
składanie i prżemarsz kolumny.

Frst^ytawszy ten rozkaz^dcodd^ pułku przeprowadził na­
stępujące rozumowanie : W o i ik .

W i
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 ̂ Muszę £apeifxii<S ubezpieezenis dywizji 
ktdrej straże przednie obu Łoluan przejdę, pozycję czat ZO.p.p. 
Ubezpieczenie musi byd przecież ciągłe w czasie, 2l.p,p* 
przechodzi most o g.21. więc prawosKrzydłowa 
Jonu będzie mogła odeisd o4oł© g,Bl a .30, Ha dojście 
potrzebuje ona około S godzin i 20 minut /przejście 7 km •• 
noc/, czyli może byd tam przed g»o4, , . . ,«* Osatę w Hradzie minie czoło straży przedniej k o l^ y  
głównej około g.BB.lO /20,30 7 przejście mostu, następnie
marsz Б km w nocy/, wtedy będzie można ję , . /оалл « ̂ Straż przednia będzie miała około 5 km d^gości /3800 m 
kolumn wojsk i co najmniej 1200 m odległości pomiędzy członki/; 
do tego 1 km odległości pomiędzy czołem siły  g^Ś^ej 1 straży 
przednią; razem otoło 6 km. I  więc czoło
l 9.p,p,/ przejdzie most ©koło g,22 m,30 /Ш.ЗО * ?/• d̂ tej 
godziny Il/7,p,a.p» powinien sfanąd w Berezcach gotowy do 
czenia s if  w folumnę. Oddziały 20.p.p* z rejonu Bereziec wystar­
czy, by stanęły na g,23, . , . v  ̂ пл тл 4. u ̂ Przez p,265,3 czoło gros przejdzie około g.0,10• Botyon- 
czas zestawiona kolumna gros /3 km/ będzie przemaszerowyw^a 
około 1 godziny, a więc około §•! dołączy się do mej czoło od­
działów, wycbouzącycb z drogi Sbotówka «265 ,3 , frzeba, żeby te 
cadziały były tam na miejscu o g,0.3O. Bdąża.

 ̂ Ha czele gros trzeba będzie mied pluton konnych wywia­
dowców i pionierów. , , .  ̂ V j łtP łącznośd drutowa będzie potrzebna do zmroku.

Ustaliwszy w ten sposób godziny i miejsca Ebiórek,^które 
|;rzeba nakazać > dowódca pu33cu podyktował adjutantowi rozkaz o 
aastępujęcem mieniu :

*• Ifetwo 20.p.p< 
L. ..,,/Op,

Bereźce,gwX9 m,l5.

^Ш2Ш^0Рт01£НТ^Ь._^,
7^^sz na Bereś teczko/

Mapa 1 : 100,000

1/- Dywizja pomaszeruje dro^ Bereźce .  Adamówka - 
Sreliio w celu uderzenia na nieprzyjaciela w rejonie Berestecz- 
ka. Straż boczna /21;'р.р,/ na drodze Młynówce - Płaszowa -  '
Krasnopol.

W rejonie Herby kawalerja nieprzyjacielska.
2/. Wymienione poniżej oddziały pod wm dowództwem 

stanowią siłę główną kolumny głównej dywizji.
3/. Porządek marszu s iły  głównej : '

pluton kon.wyw, ‘SC^p.p. ! Bbiórka w Bereźcach czołem przy 
« pionierów BO.p.p* ! drodze do Adamówki o g.22,

baon 19,p,p. ! o g,22 będą czołem u skrzyżowaniu
komp, telegr.dyw./gros/ ! dróg na wseh.od mostu w Beroścacb,

« radjotelegr. ! Euszą w 25 minut za strażą przednią,
Il/7,p.a,p. - zbiórka za plutonem pionierów 20,p,p. o g.22,30.
plututL łączności 20, p.p. I

! Zbiórka aa Il/7.p.a,p* o g,23,1/ao.p.p. I
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Składania коХшпу ureguluję na aiejscu.

4/- Caaty ściągnąć po praekrocseniu ich przez czoła stra­
ty przedniej obu koluan, co nastąDi : na brodze Młynówce -  Pła 
szowa około g.21.30, a na drodze Bereice - Adamówka, około g.82. 

6/- Długi odpoczynek w re j. Zasów '» Adamówka od g,3,30 do

6/- O.p.l. czynna tylko w razie napadu. Ha postoju wszyscy
i- 00 1 plut. o.k.m. na haon jako o .p .l. czynna.
*f/m Ja będę na czele kolumny. Poczet przy mnie.j .

Otrsjmuj^

przy 

podpis

Rozkaz tea został wydany o g*19.35 i »araz go rozesłano.
O ЙГ.2Е do^ddoa pułku wysłał swego adiutanta .do oddziałów, 

które miał? ocsakiwad sa mostem, polecamc mu dopilnować wyru­
szenia. Jeanoßsesnie w Bereźcacb zMerały się oddziały, mające 
ataatad dołączyć^ Dowódca т Ш  osobisci© uregulował włączanie 
ich do maszarumeej kolumny, poczem wyprzedził 3 ,̂ udawać si| 
na p.E65,3, gdzie pozostał do czasu upewnienia się, dalsze 
składanie кохшишу odbędzie się bez niepcrz§,dkue Po upewnieniu
sie, pojecbał na"czoło s iły  głównel. i. . u o

00 rob ili w mifdsycsEsie dowódcy oddziałów czatownicsycb ?
Po otrzymaniu rosłazu przygotowawczego, dowódcy I I .  i

Illebaonu apriadslli sw?cb podkomendnych do'̂ odoow o odmarszu, 
wskutek czego ograniczono patrolowanie i przygotowano wszystko 
do szybkiego zebrania się i  odejścia /uDrsedzenie ludzi, wyda­
nie sirawy, przygotowania taboru 1 t.d./.

Otrzymäŵ ẑy następnie rozk&a pułku regulujp,cy odmarsz, 
deiódca H^baonu nakazał zbiórkę odwodu i wssjs^icb wolnych 
elementów baonu w lesie obok Obotówki płd., coc^d tet udał się 
osobiście. ge21.30 nakazał pogotowie marszowa czat
na ich stanowiskach, gdzie takie miały byo ściągnięte wszystkie 
nlacówki. Ubozpiscaenis ш  miejscu zapewnij dowodcy czat. Opu- 
isozanie stanowisk szat głównych miało s if  odt)jd kolejne od 
prawego, pocz%'naiac od obwili przekroczenia po^jgji esau przez 
strat prskn il Sl.p.p. la  g.21 dowódca baonu rysłał do czaty 
4.kompanji /prawoskrsydłewa/ swego adjutaata, nas^zuję-c mu sa- 
wisdomid się o odejściu eaaty se stanowiska, mm jeszcze zało­
ga JeJ aadaidzl=& do Cbetó^i:!. Zebrawszy w %m sposób^baoa w 
ubolówce -> złoty ł kolumnę i pomaszerował w isifranku «joo,3^

Dowódca III.baonu postępował anało^czaie. Ha 
zebrał cn jednak tylko gros swego baonu, bez czaty^głównej z 
Hradj i na płd., która żebrała się w taj miejscowości i aoł|- 
czyła do kolumny w czasie earszu. Uzupełniało to lite rę  rozka­
zu' pułku, oszcs^liało żołaiarses 2 |a maręzu^i*było dobre ze  ̂
względu na masseraję^ce dro^ oddziały dywlsli, poniewa .̂ oddzia­
ły  maszerujące w nrscciiinym kierunku przeszkadzaj^«

1 więc uiaz|leczenie postoju funkcjonowało w całej pełni 
do zmroku, t , j .  ds obwili rozpoczęcia zwijania sieci teleionicz'"



nej piechoty i a rty lerii« laBtfpnl© stał jssacse cały system 
csat głównych ш рХасб'Шгат. О g^El,30 sajęte były jeszcze 
tylko вtanowiska czat głównych, prsytem rozpoczyna się luź od 
prawego ściągania czat, i le  dywizja jest juz w ruchu pod osło­
ną ub©zpi©cs6£ marszowycii.

i  •» gie p y t a n i e ,

етВНОЙО! 1 BtSKASY BOfÓDOr Zl.p.p./straźy tocsnej/.
«1 «• «К <jM Oft «• «01 «Ш « 40 «• 4M С» om « I «BI«» «• «*«•«»«»«•«» flh

/Opracował iajr,dypl.Iadaohowski/

Dowódca 21.P.P. odebrał rozkaz przygotowawczy dywizji w 
Mbioaskiem © g.Ir.SO. Rozkaz ten ni© podaj© jeszcze godziny 
odmarszu pułku, wskazuje jednak, w marszu nocnym dywizji 
przypadnie mu zadani© straży bocznej i  że pierwszym celem dzia­
łania będzie plaszora.

Trzeba przyjąd jako niewątpliwe, że dowódca pułku posiada 
'W tej chwili pa łif swobodę działania,

*4 zna ogólnie teren i kierunek, w którym mu wypadnie dzia- 
ład /bo objeżdżał swój odąinel: czat/;

- może rezpoosąd e^ynności przygotowawcze w warunkach bez- 
piecsoństwa, bo czaty I I / i III.baonu stoją na l in i i  fuozery - 
Białokrynica «  ^obla do Łapanowa /patrz szkic Ir^B^sessyt 'S//!/;

- posiada wreszcie środki łączności, które nie pozwolą w 
bardzo krótkim czasie poatawid oddziały w stan pogotowia i prze­
kazać im każdą шщ decysJv«

Jaką bfdzie'metoäa pracy dowódcy pułku ? Wymieniłem je j 
wytyczne w artykule na temat czynności dowódcy 
НгД1/ * wydam© zarządzeń przygotowawczych, ustaleni« myśli 
przewodniej; dalej, Jeśli możliwe, ?̂ydani6 rozkazu ustnego,po­
twierdzonego s sasady pisemnie.

Przestudjujemy krótko te części składowe działalności 
rozkazodawczei dowódcy pułku. Oto jego wstępne rozumowani© po 
odebraniu rozkazu orzygotowawcsego :

 ̂ Odmarsz pułku nastąpi nie wcześniej, niż o siaroku. Za­
pada on 1? początku czerwca o godzinie 19,49, шшау więc przeszło 
Z godziny Q%mn w najgorszya razie; Jest to mało. Trzeba bez- 
zwłocsni© uwiadomió ielefonicznla wszystkich dowódców podod­
działów o ocsekiwanym wmxbziu Trzeba też wezwać do sleMa do­
wódcę dywizjonu, bo*on doradza, jak*ńńjl©pi©J użyć artylerję..

Шшт  prsjgutowawcsf określa te l kierunek działania .moż­
na więc Już teraz'barządsió przesunięcia, które upressesą twe- 
rżenie kolumny marssoiej

,/̂ î.ap.p. wypoczywał cały
ności u b t z p l e c z ę ń / w i ę c  przypadnie z n a t u T T  rzeczy rola'

nie pełnił żadnych czyn-

/1/ Należy poprawić na tym szkicu numerację baonów El,p.p. 
czatach Jest baon I I I . ,  w Dubieńsklem stoi baon I I ,  a ‘ 
Podleśce baon I.

; na
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Pozostałe 
omówionyob w po
oddziały do marszu w £ierun£u na mosi; а̂к; jeonaa,
aby zdoiEo^ ubezpieczenia dywizji nie uległa zsiniejszeniu^ 
/czaty główne/,

Byon arty lerji /aawsse jeszcze gotów do wsparcia czat/, 
oraz oddziały drużyny dowódcy pu23ni, przygotuję. sxę również 
do odmarszu, ”

Wszystkie powyższe postanowienia ujmie adjutant pu2ku 
w krótkie rozkazy, które w imieniu dowódcy nada telefonicznie.

Zaznaczę, że połęczenia telefoniczne z baonami nie po­
winny byd jeszcze zwijane. Przed wydaniem ostatecznych i ści­
słych rozkazów  ̂ i przed osiągnięciem nowego uszykowania, nie 
może się dowódca pozbawi ad tego niezmierna e ważnego narz|,dzia 
dowodzenia, jakiem jest łaeznośd telefoniczna,

0 godzinie 18,45 nadjechał motocyklista z ogólnym roz­
kazem operacyjnym dywizji. Dowódca pułku odczytał go i stwier­
dził że od cowll i  odmarszu dzie li go już nie wiele więcej, 
niż a godziny. Wydał więc dalsze sarzę.dzenia przygotowawcze : 

Chodzi tel*az mianowicie o zbliżenie oddziałów ku Młynow- 
coa, gdzie odbędzie się formowanie kolumny pułku, Sie ros- 
strzygajęc tedy jeszcze o miejscu każdego oddziału w kolumnie, 
wyda dowódca pułku aa pośrednictwem adjutanta kilka krótkich 
rozkazów :

na godzinę 20.15 zbiórka wszystkich dowódców przy skrzy- 
żowaniu traktów na północny wschód od Młynowiec, 

aa_godz^s_|QJO aMora się : .
- I.baon 1 oddziały wysłane do Młynowi ec na drodze między 

mostem a skrzyżowaniem traktów,
- pluton pionierów i za mm Ill.dyon ze зщ  kolumny amu­

nicyjną na południe od skrzyżowania .
- pluton łączności, a dalej Il.baon na wschód od skrzyżo­

wania; ' 1. * <
na godzinę 21.-  III.baon za Il-gim,

- tabor bagażowy i żyraościowy za III.baonem.

nów

Tabor bojowy i kuchnie połowę przy jednostkach.
Po wydaniu tych rozkazów można rozpocząć zwijanie telefo 

, począwszy od Podlesiee.

zmroku
Telefon do III.baonu powinien działać aż do zapadnięcia

Zbliża się godzina 19-ta* Dowódca pułku rozporządza prze-
enie, zadanie, 
sformułować swoją

szło godziną, aby ostatecznie rozważyć położenie,'‘zadanie,irod- 
ki i teren, aby^iedzieć, czego chce” , t . j .
decyzję.

Przejdźmy pobieżnie dalszy tek jego myśli: wiadomość o 
odrzuceniu naszej kawalerji dywizyjnej na ledkoduby wskazuje
możliwość spotkania na drodze marszu większej 1( 
le r j i .  Niebezpieczeństwo istn ieje przedewszystkj 
Werby, a wii---- ------------------- ^

na
ednostki kawa­
łem z kierunku

50 od północy, w godzinach zaś nocnych przedewszvvst- 
kiem ńa węzłach dróg. noc obniża naogół zdolności zaczepne ka- 
walerji, jednak od świtu trzeba być gotowym na odparcie je j ude* 
rżenia.

Zadanie rozpadnie się wiec na trzy części :
- ubezpieczenie dywizji w czasie marszu nocnego,
- ” długiego odpoczynku,

” w czasie marszu dziennego. ^
Pierwszy etap marszu nocnego do Plaszowa. Do tego punktu 

trzeba być zwartym i got опта na natychmiastową reakcję w razie 
spotkania nieprzyjaciela, zapewni ją przedewszystkiem oddział 
przedni,.
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Stanowid go będąi0 I.baon, który już jest w Młynowcaoh; 
z nim pójdzie kompanja saperów, aby usuwad przeszkody ruchu, 
oraz z tyłu za baonem pluton konnych zwiadowców, aby me ha­
mował: ruchu piechoty, a przed świtem łatwo mógł się wysunę,d 
na czoło. Poza tern, aby ubezpieczyd dyon a r ty le r ji, weźmiemy 
go między 2 baony oddziału głównego, a niezależnie od tego, 
wszystkim oddziałom nakaże się czujność, szczególnie na skrzy­
żowaniach dróg, oraz gotowość dc obrony wręcz.

. Eolumna ma długość przeszło 6 km bez ко1хшпу dyonowej i  
T.Z; do Flasz owej od mostu jest 13 km, będę wiec tam po go­
dzinie l-sze1 czołem kolumny,- a po. 3-ciej, t . j .  bezpośred­
nio przed świtem tyłem ostatniego baonu.  ̂  ̂ „

Ha wysokości Plaszowej leży wzgórze 240,7. stanowiące  ̂
prawe skrzydło l in j i  wzniesień, które pułk ma utrzymać w razie 
długiego 0di)OC8|nku dywizji, ^

W tej chwili zdaje sobie dowódca pułku sprawę z tego,|e 
już teraz musi uregulować zasadę obrony wzgćrs* 2 ^ ,7  do 246,o - 
DO w nocy; gdy ко1шша straży bocznej będzie rozciągnięta na 
znacznej przestrzeni, na rozważania, a nawet wydawanie rozka­
zów braSnie czasu i materjalnycb możliwości, tembardzięj» że 
ciemność i tak nie pozwoli ocenić terenu. Trzeba się więc za­
dowolić stud j urn mapy. ^

Iskazuie ona, że front poraczonj pułkowi do utrz3na^ia, 
przekracza 16 km. fieeantrsllzaeja dowMstwa będsie więc nie-

Pried lin ia  wsgórs, któro- pu& ша utrzymać rzeczkę Plu­
sowa. która, sąaz^c z mapy, zdaj© się być powatm przeszkodę.; 
grobie, które prowadzą .^щшкЪл roslpa
Ikanalizuja ruch zaczepny ni еда. 1 ■ pozwolą ̂ zyskać du­
żo na csaales m m i pria^iw powslnemu przeciwnikom. J e fli nim 
badzi® kawaleria, obrom -̂fcTcS oleśnim tm  łatwiejsza. .

Poza tem trzeba być gotowym na obeiśoie przez kawalerię, 
trzeba wito trzymać wzgirsa,. >.tórje|>.fazi8^aruyler3a ze, 
sprzętem 1 obaerwatorjs^i, trzebi wreazcio: oprzeć się o шп1в- 
sfenia, w r ^ ie  przerwanim si| ^aieprzyjacipa poza rzeczkę, 
bo one ladza paa©wMii§ wsroMam-i:. o^i6mrhad całym'; tersnem. 
fak i8 ugrupowani® w głąb jm t  tem nlMbfanieJaze że'Ułatm 
.stopniowe .zwijanie ws'Cbodaiego skrzydła pułku, które trzeba

H ręK -ltaPe, każdy baon. dostanie Ptre fe , która, obejmie 
dwa przejloia: przez Pimsyw&fp jddr" 'z.fpech.wzniesien^po-

Śaperz? zsjma się głównie-шоейш kolejowym, wydzielę^ 
plutony lo baonów, aby wykonały mis аса enie mostków ■■drogówych.

Kawaleria poiostani® w Tarnawce 1 patroluje
północny, część przedpola. Flulon кощусП .awiaadw-atsnie-aa

f S ' p t ^ s  iöBplets3%, Ш к  fowiem .śka- ' 
sania-p04a iiła  i  sadań arljlÄ i.^Bcm feea юйга aasięgi^^^

- wąllędaie sdania dowdd% III.dyosü. ktBrego celu

Ja pódsta*ie jego таХоаки ustala, że_. я podaia-
łea terenu оЪгоау na tray odcinki i  иоЪеа decentraliaacjx do- 
wodsenia piechot, traefea praynajmnie] skrajne baony wyposażyd
w ich własna artyierję. ?т1^11дпп^в°а baonem oclonym na wagórse 246,6, jedna baterja Ill.dyonu o
baonem I I I .  na wgdrse 240,7. Za baonem środkowym, oparty o 
waniesieme 2 km na południe od Husarów, stanie reszta dyonu



jako lego bea po średni o wsparcie, a także osjnnlk sianewru ognio­
wego dowddey. dla wjkonama sadasi o^lnycb*

Wobec i ego, rdwnie^ w rei oni e tego wEgdrsa, snajdzie się 
punkt obserwacyjny dowódcy pułlu i dyonu,

. Kalkulacja czasu wskazuje tskśe, te koluasna dyoaowa,oraz 
?.2, które póld^ na końcu, praecbodzi^yby przez Plaszow^ między

?.3 a 4., a więc już o świcie. Plassową może zaś znalezc się o 
ej porze na l in ji  walki. Wobec tego kolusma dyonowa i tabor żyw- 

nosciowy od'*"'-"'' ft
wsi Borocz'
•̂alkach a ’______
aś przez cały czas przy swycS oddziałach.

W miarę tworzenia się postanowienia dowódcy, utrwala on na 
mapie, któr^ ma przed sob^, wszystkie ważniejsze szczegóły /dro­
gi marszu, rozmieszczenie oddziałów/. Ułatwi to znakomicie jego 
dalszy pracę. . .

Pozostaje trzecia csęśó zadania s ubezpieczenie dziennego 
marszu dy^sji na Berestecsko. Sposób Jego wykonania uzależnia 
jednak dowódca pułku od osobistej oceaj położenia i terenu, a po* 
nieważ liczy się z tern, że w ciągu długiego odpoczynku rosporsą- 
dzaó będzie kilku godzinami , postanawia wydad odpowiednie roz­
kazy dopiero nazajutrz za dnia.

Hozwiazania. które streściłem wyżej, zajęły dowódcy pułku 
15 minut, ADy uniknąć opóźnień, dyktuje teras sam krótki rozkaz 
marszu i ubezpieczenia postoju.

ka.p.p.
Dowódca.

Krzemieniec, dn.3.YI. g .^ .

mzm огшоиьт .  . . .

/■apa 1 : 100.000 /

I. -  Siły główne dywizji maszerują dziś w nocy drogą Berozce -  
Adamówka -  Michałofdca.

./ddział kawalerji czerwonej doszedł do ferby, skąd od­
rzucił naszą kaw.dyw. na Bedkoduoy.

II. -  Kolumna w składzie : 21.p.p., Ill.dyon 7«p.a.p., komp. 
saperów pod mojem dowództwem stanowi straż boczną 7 .3 .p ., t  za­
daniem ubezpieczenia je j marszu od północy. Od świtu w skład 
straży bocznej wejdzie gros k.d* w rejonie famówka.

III. > fjkonaidę.
Harił apcny.

a/* Oddział przedni : dowódca,mir.H.
ЗкШ 1 porządez: marszu : I/El*p.p. - komp.sap* - oddział " - • • -•

ści
pluton łącsno- 

- W czasie marszu odległość esoła cddslału głównego od
oddziału przedniego wynosić bęagio 500 ш

-  Wszystkie 
parcia

zystkie ieanostki będą gotowe 
npla, naacbodsącego od północy

d. c & ti s p c s r o o Ti 16'go
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ubezpieca^ w ozasie przejścia przez skrzyżowanie na południe 
od Onyszkowiec siebie i artylerje / Il/2i./

- III/21.p.po wydzieli pluton straż tylna.
S/r Шшша^ЬЬогбу ; dowddca, kpt.S,
Kol.dyonowa, f.g . I  tabor bagażowy bez kuchen polowych za

Ill.baoneiai począwszy od skrzyżowania na zacbM od Boroozyka
do^lafldw^litenSicb Obotdwkę - Kowalik - Qaje, na postój

2/- Ubezpieczenie długiego odooozYnku d,p.

a/« Począwszy od g.3*30 przechodzi dywizja aa długi odpo­
czynek na przestrzeni od licbałówki do AdaadÄi.

X  ш а  i x o  и ц

о/« Ш/21,р,р. z bat er ją utrzyaa przejścia przez Plasiów- 
“ w Pluszowej I na północny wschód od Janowki» oraz wzgórze

«4V j f »
-• 1- ® /bez baterii/ utrzyma groble
1 km na południe-wsohód od Budni, oraz we wsi Budni, ponadto 
wzgórze 2 km aa południe od Husardw.

. ^®/*.I/3.*P*P* s oddziałem art.pułk* utrzyma groble pod
wsią^waniszki i  wysunie silną czatę do Iwassczuków. Utrzyma on

.  ̂ wzniesienn : 240,7, wzgórze na południe od Husa-
row i S4o,6 me może byó opuszczona.

Логкаг do dalszego marszu wydam później.

baondw.

Art.vleri
ШгГеТоydźieione jednostki a rty lerji podlegają wprost dowódcom

IIl/7.p.a.p* /bez baterji/ prdoz wsparcia Il/2i,p,p. przy­
gotuje ognie na przestrzeni od &łi.nianek do Plaszowej.

Saperzy.
“ kompanji w Budki p^rzygotuje zniszczenie mostu kolejo­

wego, który zniszczy w wypadku zbliżenia się npla,
 ̂ -* po plutonie przy C  i  III/Bl.p.p^. -  zniszczą mostki na Pla- 

szowce, za wyjątkiem mostkow na traktach, które będą zniszczone 
na żądanie piechoty.

Kawaleria -  w TanÄwce
ubezpieczy kierunek Sawczuki - Dębiny - Hranówka,

~ utrzymuje przeprawy 7emaidca i Ko*in.

ł ącznośó
-  między Baonami placówki łącznikowe w Janówce i Husarach, 

między baonami a pułkiem, łączność optyczna,
-  ośrodek łączności dywizji w Sitnie,
-  ja będę w czasie marszu przy oddziale przednim, w czasie 

długiego odpoczynku na wzgórzu 2 km na południe ud lusarów,
-  każdy oddział nadeśle meldunek po^dojśoiu na miejsce.

/•/ dca pułku.

Po wydaniu rozkazu. »  udaje się^dowódca pułku na skrzyżowa­
nie dróg na północny wschód od tłynowiec, gdzie o g.20,lh zebra­
l i  się dowódcy wszystkich pododdziałów.

Tu ^daję rozkaz usfay. - omawia zadanie każdego oddzia­
ła  w czas 1в ш г szu i  długiego wypoczynku dywizji, -  odpowiada na
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pytania i wyjaśnia wątpliwości. Obecni musâ  wrysowywać w ma­
pę wszystko, CG da się na niej uwidocznić.

I^astępnie adjutant rozdaje zebranym rozkaz pisemny, po- 
ozem oficerowie wracają do s^eh oddziałów. Dowódca pułku uda­
je się na most pod Młynowcami, aby się upewnić, że marsz roz­
pocznie się punktualnie o g.2i. .

Sam będzie też w czasie marszu przy batalionie csoiTowym.
Jymozasem na skrzyżowaniu dróg pozostał adjuti^nt pułku, 

który z ramienia dowódcy reguluje włączanie się oddziałów w 
kolumnę. Odpowiada on za płynne rozwiniecie się marszu i ma 
prawo rozwiązywania nieporozumień i trudności.

3 - eie p y t a n i e .
ss«sma88sa«se««a««a»«Bs

aOZMIlSZOZENIE III.BAOHU 21.P.P.W ^2К1К_12в6Ш _^,7. 

/Opracował mjr.dypl.Hadaohowski/

Dowódca III.baonu nie był na odprawie u dowódcy p u ^ ,  
wysłał tam tylko adjutanta. Sam musiał byó pray swoira oddsiale 
do chwili, gdy się upewnił, że ściąganie csat i odmąrss na 
miejsce sbidrii odbyły sie bez wypadków. Wyprzedza jednak póź­
ni e1 baon i dojeżdża do skrzyżowania pod Młynowcami o g.aO.dfO. 
Adiutant wręcza mu rozkaz pułku, który dowódca baonu zaraz od-

aby
1У W*euuiöVÖW» PŁ»*W jkWMi«* »° —* ''BV 6 ---— za П1ш/

i aby nawiazad kontakt z dowódcą baferji, która będzie później 
przy baonie, (kuiiec konny pojecbał równocześnie 1 rozkazem do 
uowodcy baonu.

Tymosasem dowódca baonu rozważa, jak wypełnić zadanie : 
podczas marszu nie potrzebuj® się troszczyć o ubezpieczenie oa 
czoła. Natomiast w czasie mijania traktu, który aadobodzi od 
Werby, 1 kompanjs wysunie jeden pluton na 300 metr ów ku półno­
cy. Pluton ten dołączy po przejściu baonu jako straż tylna.

początkowy podział baonu dla obrony wzgórza 340,j trzeba 
zrobić już teraz z mapy, «  potem wykończy się go za dnia.

drobią pod Janómą ш  po jednej stronie Jeziorko, po dru­
giej bagno, « wystarczy taa pluton z drużyną к.щ»

Plaszowa, to duża wieś, przytem odsłonięte skrzydło; tam 
będzie więc S.kompanja i 3 drużyny k.m« Bazea utworzy to ciągłą 
zaporę ognia k.a. na przedpolu, wzdłuż koryta rzeczki i  przed
wsią. Л 1 • ЧReszta baonu : 7.kompanja bez plutonu, 9.kompanja, ulu-
ton k.m* i pluton broni towarzyszącej.staną pod osłoną niecki te­
renowej, która spływa od 340,/ku Jamowoe.
ni© niemal przy piechocie, umieści się baterja. 9.kompanją wy- 
8ш1е na 2̂ 0,7*̂ silną placóii&ę a k.m., skierowaną w stronę 
wsebodnią. '

Oto bardzo ogólny podaitó baonu, który wysiarosy na teras. 
Grdy kilka minut przed 21 godzina nadjechali dowódcy kom- 

panij, wydał dowódca baonu roekazy ustne; wszyscy cbe^ i uoto^ 
wali 1 idcroślali w mapę jego zarządzenia.  ̂ ,

Przy tej odprawie jest też dowódca baterjl, z który» adju­
tant baonu już poprzednio się porozumiał.
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, Prsed odmarssem 1иЪ nawet w czasie marszu wydadzą dow6d.
zarządzenia wykonawcze, np/rozdzia  

kie przybyciu do Pluszowej wszyst-
udadzą się ^ ro s t na swoje stanowiska i rozmieszcza 

baonu osobiście skieruje każdy od- ^
*aara©v M sadanie. 0 godainie 3.30wszyscy ?a aiejscaob, gotowi do obrony,

vyaaga ’

SZA'/C /?/7̂Af/̂ kSZCZć'A'/̂  <3/̂ / ̂
/̂ /̂7!г/̂/А/9̂ У :źSaaa.
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Front oporu baonu wynosi około Z % km. W tern 1 ^ km 
bagnisk. Ostrsały s^ bardzo dobro, więc 4 drużyny k.m., któ­
re tam będ  ̂ dsiaład, wytworzą silna i ciągłą zaporę.

Ponieważ chodzi tu o opór kilkugodzinny, a można mied 
pewnośó, że nieprzyjaciel nie wystąpi odrazu z silną artylerją, 
praktycznie zapora ta będzie nie do przebycia. System ognia 
będzie gardzie płytki ale tak silny, że całkowicie odpowie 
wymaganiom tej walki, tsmbardziej, że wzmocni go i przedłuży 
ogień baterИ i dyonu.

Hispodobna natomiast wykluczyć obejścia skrzydła przez 
kawalerję. Przyda się tu utrzymanie wzgórza 240,7 silną placów» 
ką, bo gros baonu może albo ogniem, albo też uderzeniem ^kuła­
ka” zlikwidować każdą poważniejszą próbę oskrzydlania.

zdolność do utworzenia skupień ognia i żywej s iły  w każ­
dym niebezpiecznym kierunku jest ważnom wymaganiem walSi prze­
ciw kawalerji. W naszem rozwiązaniu możemy utworzyć takie sku­
pienie s i ł  1 środków na każdej z przepraw, lub też na skrzydle 
wscbodniem z oparciem się o wzgórza 240,7. Trzeba zaznaczyć.że 
Wyposażenie naszej piechoty w ręczne karabiny maszynowe systemu 
Bröwning'a powiększa bardzo znaczenie je i możliwości dla walki 
% kawalerją. I^anaśnie r.k«m* kompanji, dzięki swojej ogromnej 
wydajności ognia /rasem 6000 strzałów aa minutę !/ dają pewność 
że nawet poważniejszy oddział kawalerji nie ma realnych szans 
uderzenia na nią w szyku konnym. W walce pieszej natomiast pro­
porcje s iły  ognia i  liczebności bagnetów wypadną też korzystnie 
dla naszego baonu.

lażnem wymaganiem walki s kawalerją jest jednak osłona 
a rty le r ji, która jest niezastąpionem uzupełnieniem możliwości 
©gnio^oh piechoty i  strzela nawet z je j szeregów jak wielki 
karabin maszynowy ** /Bok 19Ш/, ale me może wziąć na siebie 
zadań walki wręcz.

Umieszczenie naszej baterji w bezpośredniej bliskości 
gros baonu zapewnia bezpieczeńslw© i spokój je j współpracy.

Naznaczę, że bezpośrednio po rozmieszczeniu się w terenie 
części składowych baonu. - dowódca jego skontroluje budowę sy­
stemu og^, pogotowie Odwodu, a także działanie łączności mie­
dzy pododdziałami baonu /optyczna/ i sąsiadem aa wschód. Wyśle 
następnie do dowódcy pu&u meldunek ze szkicem /patrz szkic/.

4 - te p y t a n i e .
sa»S3iKata»aia9i»8s»«a»s«a

w OZASIE MfABOU OZSESOrfOH.я» «ж«в a»o( «ковс» я»«»«» •• <ж «» o«

Iby odpowiedzieć na pytanie, jak zareagują dowódcy róż­
nych szczebli na wypadki, które zaszły począwszy od muszę
b liże j scharakteryzować położenie.

Bowódca El.p.p., jak pamiętamy, utworzył już zawczasu,bo 
przed odmarszem, system obrony wzgórz 240,7 - 246 6. Ha miejscu 
stwierdził, że odpowiada on w^aganiom terenu. Nadchodzi nato­
miast ranek, ą z nim konieczność wydania rozkazów, które zapew­
nią wypełnienie trzeciej części zadania : -  ubezpieczenia dy­
w izji w czasie marszu dziennego.
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Wyxaia się ono w wymaganiu zajęcia i utrzymania wzgórz 

240,4 i 244,9 równolegle z ruchem czoła kolumny głównej ay- 
w iz ji, które o godzinie 7. idzie z Michałówki na Srebno.Eow- 
nocześnie jednak trzeba utrzymaó do godziny 7~ej wzgórze 240,7, 
a do godziny 9-ej wzniesienie 2 km na południe od Husarów.

Hozwięzanie, które tm przуję.ł dowódca pułku jest wyni­
kiem jego osobistej oceny terenu, która go upewniła o warto­
ści obronnej rseosti Plaszówki pod Rudnię.,,

Brzegi sa w tem miejwfeu moczarzyśte i grzęskie; rzeczkę 
można nrzebyd tylko przez groble.

Baon środkowy /11/21 / pozostawi więc na osi : grobla 
pod Hudnię, wzgórze m  południe od Husarów od 7«ej godziny 
Jedna kompanjf % plutonem jako czatę, która zdoła niewąt­
pliwie utrzyiaaó rsecikf przez niezbędny okres czasu. Beszta 
II,baonu i  baterją masmeruje na mgomB 240,4 pod Bósisniukami.

fymczasem począwszy od godziny 7-eJ baon s FląszoweJ 
/ IIl/B l / zwija swoje skrzydło wscnodnie i maszeruje przez 
nówkę ku północnemu zachodowi. będzie utrzymaó
aż do nowego roskazu groblę pod Sfednią i wzgórze na południe 
od Husarów.

I  chwili, gdy te rozkazy oyły wydane i już realizowane, 
wystąpił w grę nowy czynnik, 3‘est nim nieprzyjaeielj który w 
S ile  około brygady kawalerji udęraa na lin ię  rzeczki.

Szczegółowe położenie o godzinie 7.10 znajdzie czytelnik 
w pytaniach zeszytu str.l7 .

Zajmijmy się z kolei zarządzeniami dowódcy III,baonu.
Plan jego był następujący ;

" •» o godzinie 6.3S gros baonu z© zbocza 240,7 odskoczy
na skraj Janówki ffw/ i  przygotuje się do osłony ogniem odwro­
tu czaty s PlaszoweJ; '  ̂ , n

- o godzinie 7. kompanja, pozostała w Plaszowej, przej­
dzie przez Janówkę wprost na wscnomię zbocz© wzgórza na po­
łudnie od Husarów i rozmieści tam źródła ognia samoczynnego;

-  dalsze rozkazy w zależności od położenia;
.. bat er ja wykona począwszy od godziny 6.35 plutonami 

skok na stanowiska na wschód od lo ty  łahiny i przygotuje się 
do ognia przed Budnif i Janówkę.®

Powyższy plan działania został zrealizowany sapomocą 
krótkich rozkazów, wysłanych do czat.

Widzimy, że koncepcja dowódcy baonu stworzyła s Janówki 
przejściowe sianowisko. klór© da możnośd oderwania się kompa- 
n ji z Plaasowej pod ©słoną sgóry przygotowanych ogni. Zwinię­
cie wschodniego skrzydła baonu nie stanie się więc wymuszonym 
odwrotem, zguDnym w następstwach.

i  wypadku, który omawiamy, -  oderwanie się 8.kompanji z 
Plaszowej mogło się ©abyó hez trudności.

Pierwsze siln iejsze oddziały nieprzyjaciela,
dostrzeżone na grzbiecie, na którym leży Plaszowski i5aj, dosta- 
ły  się pod odległy ogień k,m. z przepraw, a także baterji p 
pod Koty łahiny i  plutonu a rty le r ji, który był jeszcze zapew­
ne przy III,baonie. Spieszyły się one pod osłonę Plaszowskie- 
go Gaju i  idą ku rzeczce.  ̂ ,

Inna częśd kawaler j i  w szyku konnym̂  obchodzi Fleszową od 
wschodu, wnika też grupkami do ^ ft r z a  wsi, bo 8. kompan ja w 
szybkiem tempie cofa się jut właśnie ku Janówce*

Kompanja ta ma przynajmniej 2 km na wozach /taczankd ba- 
onowe/. Strzelają one w marszu. Kompanja jest dośd zwarta i  go­
towa do rozpoczęcia ognia r.k.m. ną wypadek, gdyby kąwalerja 
wysunęła się na od la ło  śd dobrze mierzonego ognia tej broni 
samoczynnej /800
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Kanalerja niepraylaciela, która w szyku oiesays: sała 

przeciw l in ji  rzeczki od strony Flaszowskieg© Gaju, utknęła 
w ogniu naprzeciw praepraw* Ta ja j częśd, która manewrowała 
skrzydłem wschodniem, - przeszła natomiast poza Flaszówkę, 
lecz" ta dostała się w strefę silnego ognia z Janówki,

Nie ulega bowiem i^tpli^ości, że znając naturalna war­
tość obronnę, rzeczki, dowódcą baonu skierował swój wysiłek 
ogniowy przedewszystkiem na rzecz osłony шcbodn^@go skrzydła 
pułku 1 ułatwienia manewru swojej czaty* strzela tam jego plu­
ton broni towarzyszącej i karabiny maszynowe, odezwie się tel 
wkrótce i  ta część oaterji, która poszła aa wzgórze pod loty 
łabiny* Bowódca baonu powinien teraz uzyskać na czasie tyle, 
aby kompanja z Flaszowaj mogła rosmielcić swoje 3 drużynf кдШ. 
n̂a wzgórzu na południe od msarów* Z siłami, które ma w tej 
obwili w ręku, trzyma się wiec we wsi Janowca  ̂ ш  k tó^  kawa- 
lerja  w szyku konnym nacierać nie będzie, natomiast do«
wódcę kompanji która ш  pluton aa ^ o b li  i wydaje mu następu­
jący rozkaz : ” kompania райака aa mój sygnał raki#tą białą  
przejdzie do Kudni z plutonem i u trz^a  je j wscfiodni skraj, 
Trzeba tam wysłać ©araau pluton z drulyną k.m. Seesta baonu 
będzie się cofać aa wzgórze na południe ©4 HusaróWę ^

Äalety s i f  lic zy ł z tern, że nioprzyjaaiei, sająwszy Pla- 
szową, będzie się starał uderzyć m  ^inćwtf• Spotka się jednak 
s silnym i przygotowanym zawczasu ł  ГоквШ,, który
pozwoli dużo zyskać na czasie. Ognie arty lerji będą też dobrze 
obserwowane, a więc bardzo skutecza®, ponieważ zaclodni stok 
240,7 leży w polu doskonałej obserwacji z zachodu.

IJtrzymaaie się dowódcy baonu w Janowcu powinno trwać 45 
minut, t . j .  tyle, i le  potrzebuje kompanja ш PlasgoweJ dla doj­
ścia do wzniesienia Ншагу /6 to  na godzinę dla małej Jednost­
ki/ «

Z chwilą, gdy dowódca baonu zauważy, i@ kompanja oel ten 
osiigneła^ daje шощопу znak rakiatf j «» rzut opóźniania
/s Jaalwki/, cofa się m  dalszą po^jeje, кЫщ poprzednio roz­
mieszczone oddziały już zdążyły ©bsadzid. Gbodzl ocziwiście 
przedewszystkiem © karabiny maszynowe, która rozstawione od 
wschodniego skraju Budni, winiesieńia na południa od Husa- 
rów, a więc na przestrzeni 3 км. »  są w stanie utworzyć bardzo 
poważny sTst^  ogni, tern s ila le j^ iy  w przedpolu, że me шш1 
być głęboki.

Baon utworzy na |rsestrzenl 3 km zaporę o ^ la , która 
jest w stanie przeciwstawić się dobrze wyposażonemu natarciu. 
Spełni więc ona swoje zadanie, teiibardziej w naszym wypadku,
^ y  cbodzi o oszczędzenie i  «  3 godzin. Zaznaczę, że rozmiesz­
czenie Sie na l in j i ,  którą wskazałem wyżej, -  da nam ponadto 
możność stxiselania na i^ćnód, aż do pełnych granic donośnośei 
ognia arty lerii i  k.m., bo polo widzenia jest z tych stanowisk 
bardzo rozległe. Zapobieżemy tem штш w znacznej mierze przę­
ś li zganiu nieprzyjaciela przed frontem, dla ominięcia nas i 
zagrożenia kolumnie dywizji od tyłu.

Nie ulega wątpliwości, że zajęcie stanowisk na zboczu 
daje także i nieprzyjacielowi korzystne warunki obserwacji i  
ostrzału, ale przy rozstawieniu naszego baonu na znacznej prze­
strzeni, przy wporonym w żołnierzy odruchu masko^nla i przy 
ograniczonym czasie i środkach przeciwnika, który musi iść, a 
więc odsłaniać się, korzyści takich stanowisk, w wypadkach opóź­
niania dominują bezwzględnie nad stronami ujemnemi.

Powróćmy na chwilę do dowódcy pułku, ponieważ był amû ẑo- 
ny przeprowadzić decentralizację, środki jego działania są ogra­
ni csctie, • .
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eaż^dad <łd do-södoy dycnu skierowania ognx na

afc l̂vdJ-Г  slopniowo ^  tyłowi wschódЩ8 sęraja^o. Zdtrsyiga też w Hudni łompanlę Ц ,baonu do chwili
III/21 objęły już całkowicie swo- 

amianie^^^^^^* j©dnak plan jego działania nie ulegnie
Pocsâ  

koaplikacj^
FÖWOÜ ттш^тош^ opóżaiaję.Qo na 24Б,б i lasy 

9лвf c z | | d  I*baonu. prócz czaty, która
przejdzie na pdinoc dla dalLego 

wysokości przeprawy pod Boratynlffi. 
Stral booama bfdzi© terai usiłowała zyslad aa czasie tyle aby

dymsji na wywalczenie korzystnych^wa- 
ruaków dla bitwy, która nas czeka w najbli^gsycb godzinach#

1 - sse p y t a n i e #* • • «* * • w «<■ «Г r.-a « » es и a s *» « e ® ®

. L L L ś J  o®  2 S S Z Y T D  X III.

^^^ożenie straży bocznej o godzinie lo.40 w chwil» ßdv 
па^згйй  ̂ roskazam dowódcy dywizji, podane fest

■%1.p.p. T0f~/7£fh'Aa \

4'2i.RP.

S 4^1PR.
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iTiiika ono * wypadkdw, omówionyęh ш seazycie XI, -  
III/ 2I.P.P. wykonał manewr odwrotowy i roamiescił swoje śroa- 
Й  ogniowe od mdni do wzgórza na południe od Huaary; przed 
jego^frontem kawaleria jest ciągle ezynna, ponawia natarcia 1 
рг^Ъу оЪетёйа. likwiduje je jednak bardzo celny ogień bąon .̂

l.baon jest na stanowiskach, które zaj^ł 0 świcie i  n i­
gdzie nie utracił terenu, - ho działania czerwonych ogranleaa-
3»  groble^^^ dywizyjna utrzymuje doUd Tartówkę i |ozin

Dowódca 21.p.p. otrzymał te l meldunek od dowódcy 11/21.pp. 
Doszedł on e godzinie 9-ej do ^górza <540,4, obsadził je i  ^ t -  
wo odpędza patrole, które się ukazujf w przedpolu. Dowodna bao- 
nu meidule tScże, ż® 2 pod Boratyna i nawet b liżej s kierunku 
wzgórsa Й44,9 dochodzą, odgłosy walki ogniowej *

D o ^^2-E. r a c o w a n i a

Podad czynności i rozkazy iowddćy straży bocznej i  prze- 
studjowad wyńitaj^ce st^d działania I I I .  i  I/^.p*p*

2 - g i e  p y t a n i e.

Frzedstawid czynności i zarządzenia dowódcy 
chwili otrzymania ustnego rozkazu dowodoy dywizji /g*ye%D/.

3 - cie p y t a n i e .
Dowódca 20.P.P*. poprzedzany przez swój pluton кошусь 

zwiadowców, dojeżdża z dowódcy °
WYstePtt lasu 2 im na południe-wschód od napisu Sonoratka ,

Z tego stanowiska widzi, że 244,9 jeszcze w posia­
daniu dowódcy S .p .u ł.. od tej strony dochodzę odgłosy 
walki. Natomiast^^od atrofiy Honoratkł odgłosy strzałów sę r^ d - 
kie. Hadjeżdża kilku ułanów, aatrzymani^melduję, że ich szwad­
ron /« S.p.uł./ utracił wieś i  rozproBSył.aię «  iesl?* 
sswadronu padł. Oddział czerwonych oceniaję na 2G0 pieszych 1 
dwa szwadrony z jednem działem*

Do o p r a c o w a ń  i^a :
Ustalić rozmieszczenie SO.p.p® w położeniu, podjem wy- 

żej /o g.10.3e/, podaó dalsze czynności 1 rozkazy 
ku. medstawió z*^kolel rozkaz jednego z baonów 1 sposób jego 
wykonania*
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T A K T Y K A  A B T Y L S B J I .
W W «В « ■ '*  *B •  IB er ев *  Ш ев « i ее ев «В «• e» ев «В * 1» ЩВ

/Opracował lajr.dypl.Onacewica / 

OBPOilBDZI НА РГТАН1А ZESZTTO XI.

sae p y t a n i  e.|»вм1яаввпвваяеаевв«
Położenie a rty lerji w kolumnie głównej o świcie, 

/patra sakio i schemat Nr.l./

S/iee/sfo

"W.:

M/CHAŁÓî '/̂A\

/7i/ff/r7ahfJc3
2 /<'сУо’/77/71/

.̂ nZAf/£óZCZ£Â /£ /̂гГУ2£А?>У/ M /£0/.сУЛ7/У/£ Оп0/УУУ£с̂  О cŚĥ/C/£

P/7£z/̂//c'ö' ■

üaasadnienie.

1/« irty le r ja , masаeraj аса w nocy, w składaie kolum­
ny piechoty, nie jest adolna do s^HcTinia w raaie napadu 
nieprayjaeielskiego, albowiem nic nie widai i  ogniem swym 
moĝ rabj łatwe rasid własne oddalały. Wobec tego po^taje py­
tani©  ̂ caj należało prsydsielad w nocy artylerie do straży 
praedńiej /rósł.dowódcy dywisji,aessyl I ,  ,str.lo/ ?

Ugnupowani© to jest racjonalne ae m gięin  na ^towośd 
kolumny głównej dó walki o świcie, oras se mględu na unik« 
n ifc i6 prae^rupowania do dalszego marssu dsiennego po dłu^ 
gim odpocsy^u.

Wobec tegOj rosważymy miejsce a rty lerji straty prsed- 
niej masseruj^eej w d s i e ń.
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r̂/̂ £V77̂ /- /У̂
Ti гУуС7, 

/.'̂ /7.грг7г?
i

Г

V V

л5̂ /7/С̂

1 S ̂
lŷ g У7г/£/г/̂ Т̂ /7ггег//7/

fdr̂ Z f/f£7/77/T.ß 
ĵyTŻf'

1»  ̂ ŷ̂ yić̂ Ĵ ,'p' ̂ /~АуО/у7̂

2/<э

1/7 р.а.р.

Т
Щ/̂

а5/7̂
т

20 р.р.

2^- Сгу słussne jest,że 
artylerja straży przedniej ma- 
sseruje w kolumnie straży przed­
n iej, a nie na czele s iły  głów­
nej, przez co jest więcej nara*- 
żona na zaskoczenie na drodze 
ogniem arty lerji nieprzyjaciel­
skiej ?

, Miej все a rty lerji straży

frzedniej jest uzależnione nie 
ylkc od je j bezgieczećstwa, 

lecz i od gotowości bojowel.
f  razie zetknięcia ale 

szpicy straży przedniej z nie­
przyjacielem, artylerja straży 
przedniej zajmie »stanowiska og­
niowe w odległości około 2 km 
od szpicy /0 i le  teren temu nie

frzeszkoazi/, czyli na wysoko- 
ci oddziała przedniego.

Dowódca l/7.p.a.p. jedzie 
na czele oddziału przedniego, 
оЪок dowodcy straży przedniej i 
w odległości około 3 km od czo­
ła  swego dyonu, maszerującego 
na końcu kolumny straży przed­
n iej.

Goniec konny z rozkazem 
dowódcy dyonu przejedzie te 3 km 
w cl^gu 10 mimit, Baterie ta sa“ 
ma mniej więcej odległość prze­
jada w odwrotnym kierunku kłusem 
w ciągu 15 minut, czyli w 25 mi- • 
nut po wydaniu rozkazu baterje 
bfda na wysokości swych stano­
wisk. Przyjmują c czas trwania 
wywiadu w niezoyt trudnym tere­
nie na 20 do 30 minut, widzimy, 
że haterje moĝ  hyd gotowe do 
strzelania natychmiast po ukoń­
czeniu wywiadu.

0 i le  w rozpatrywanym wy­
padku umMcimy I/7.p.a.p. na cze­
le s iły  głównej odległości 
zwiększa się o 1 km. Goniec prze- 
jedsie 4 to  w ciąga 15 minut,ha­
ter je w ciągu 20 minut, razem 
35 minut, czyli czas jeszcze zu­
pełnie zadawalniajęcy. Jest tak 
alatego, że odległość od straży 
przedniej do s iły  głównej wynosi 
tylko 1 to  i  że straż prżednia skła* 
da się tylko z 2 baonów piechoty.

0 i le  odległość od straży

f rzedniej do s iły  głównej wjmosi- 
ąhy 3 km* artylerja straży przed­

niej musiałaby maszerować w stra­
ży przedniej. Istotnie, odległo­
ści zwiększyłyby się do 6 to .
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/lub do 7 jfe km, o i le  w straży przedniej byłby cały pułk pie­
choty/, które goniec przebyłby w cii^gu około fe godziny, bater­
ia również fe godziny, razem 1 godzina, czyli bateria spóźniła­
by się o & godziny*  ̂ ^

Stąd wniosek ogólny : o i le  s iła  straży przedniej wynosi 
około^l pułku piechoty, je j artylerja, ze względu na swoją go­
towość bejową, powinna ma^zerowad na końcu kolumny s1;;raży przed-

końcu a rty lerji, maseeruj^coj na
 ̂ Щ danyar wypadku,

4 ka od szpicy, 0 i le  _
roztrocząd*'ogiad

liem ®isEoc*o£y ög.

ległość ogień ^ t y l  er i i  “płowej jes^b^dzo^kń tfcan j^a^^ ler-" 
TOcja nazinmna zupełnie mo.żliwą, artylerja  zad na dro5ze vetano- 
rozproszyd^^^^ i bardzo wrażliwy, ^ y i  nie może się natychmiast

To niebeapięoterietwo trochę zmniejszy się, o ile straż
puJiu piechoty, gdyż odległośd

się a 6 ao 9 k  ь ». S iem iej i
ч У .} -

“ '■“ I' “ " • “ Ч  “ “  >“ “ ■
у Ł *® zapewiiaję zwiady fcąwalerji dywizyjnej

zostały Wysłane naprzód-^o osi marszu ko- 
an?Lf||r®^ '  ^ozpodrednie'go zb oczen ia  o ^ 4

- 0.il®VJ^takiego dalekiego uba«pieozenia niiabyło. teren
nieprzyjacielowi dalekę obserwacji, artylerie na-

nasza szjlća / w i ^ i ,
I T i  me zajęłaby niebezpieosnych Szniewioń.

TO^dku należałot^ pogodzid się i  ренпеш momiwe» ondźnie- 
niem wkroczenia, a rty lerji do т Щ . opoame

1 J  5®?y? wypady teren nie unieaożliwfa nleprzjja-
z i l i s W * ) i Ü 5 ^  ̂ rtraozaSy w atr?łę

4/- Miejsca dowódców.
Dowódca dwonu strąły przedniej jest przy dowódcy straży 

prz edni e j l  ęki temu jest zawsze obeznany z połc^nieia^w^el- 
disami .naflOTOoaącemi od ^ p icy , z zamiarami dowódcy straży przed- 
n iei, z terenem, i może natychmiast wydad zarządzeniane^ wywia­
du i zajęcia stanowisk przez dyon, "

W nocy oficer zwiadowczy ze zwiadem maszekiUe przy dowód­
cy, dyonu. W dzieu oficera zwiadowczego z czędoi1| lub wszystkimi 
zwiadowcami dowódca dyonu wysyła zwykle haprzód, na^wjsokośd

wiek ogniowych i  ukrytego dojazdu do nich. W razie zetknięcia . 
się szpicy z nieprzyjacielem, oficer zwiadowczy natychmiast wra­
ca do dowódcy dyonu i melduje o wynikach swego wywiadu. W razie 
pośpiechu i spóźnienia oficera zwiadowczego dowódea dyonu prze­
prowadzi sam wywiad stanowieki na ten wypadek powinien mie\̂  zaw­
sze przy sobie kilku zwiadowców,

dyonu
stanowisk’
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Dowódcy bateryl maszerum na czele dyonu. przyśpieszy 
to doręczenie im roziazu dowóacy dyo.nu i szybki ich wyjazd
aa stanowiska^o|Eiowe.^^.^ в ca łe^  pu&u p łeeb-
ty i dyon maszeruje na koó^ puł^,
zwiadowcami mogą maszerować nawet za oddziałem przednim, ale 
tylko w wypadku, gdy kolumnie dyonu me grozi żadne niebez-

prowadzi kolumnę ayonu. u 
czeństwem bezpolretniego napadu,
la , - dowódcy bateryj powinni pozostać przy swoich haterjacn,

to ^ ty ie r ia  piechoty w straiy _prz.e^ijll* ___ __
l i pfp> posiada plufgn ŁU bź

l i  nolowei'  ̂ ir ty le r ia  piechoty powinna więc być wysunięta moż 
i iw frn a p lź ó r i| d ln J , .d la  ie|o rodzaju zadać ^  
a© działo. Jedno wiec działo powinno byc wysunięte ao ®dazia 
łu przedniego, drugie może byc laniej narażone l maszerować nie

“  '  *S?SА 'а ° * 1 Й ^  P «a ««J  1 i=J »*>“<• - 1 ’ -

Ł będzie większa ilość pocisków i “ I t r
lanie do pola, ześrodkowanie o^ ia ; wćwczas züjasie potrzeba
szycia dyonu^straży p^^  ̂ g^<54iej maszeruie za czołowym baonem

Dra
dowódcy dywizji, a więc

Dowodca pułku artylerj
le  kolumny s iły  głćwnej dywizji. , , . -i г. n «

Dowódcy Sylnćw ze swoimi zwiadami na o p le  kolumny puł­
ku a rty le r ii, dowćdey baterjj na czep  swoich dyonow.

W wynikach, gdy przewidywap jest wspapp przed
niej artylerja s iiy  głównej, dowpca pu&i a rty lerji może 
otrzymać rosiaz maszerowania w straży prpdniei, zwykle prij^ 
oddziale głównym, niezbyt daleko od dowódcy arty lerji J3*
nel-» W ten SBosÓb będzie zawczasu poinioi^owany o ^położeniu, 
oraz o sposelie użycia djonu straży przedniej, 
mieszczenie, nieraz na szerokim froncie, wpływa na późniejsze 
rozwinięcie eałej a rty le rj! dywisyjneb »  I  tym wypadu, ce~ 
lem przyśpieszenia wywiadu stanowisk Sla .artylerj i s iły  
ne1 1 dowódcy dyonów ze swoimi zwiadami ^/czasem nawet z ąowoa-

}ISiń“SS»L?jf Ä 2 “ ?K‘dSt,‘ ”S « SSSJf Й8-
re taki oddział przedstawia. . . . ._  ̂ . ,

7/- Miejsce kolumny amunicyjnej l/7.p.a.p. zalezy od 
przewidywanego zużycia amunicji, и dan^ wypadro dowódca dywiz 
f i  nie przewiduje dla dyonu straży przedniej,większego zuży­
cia. n il 120 pocisków na działo, które ЪaterJв wożą w swoich 
przodkach i jaszczach, kolumny airamicyjne pozostaną więc na 
końcu kolumny s iły  głównej.
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f  razie pr2 9wid3rwania większego zużycia amuuicli, ko­
lumna amunicyjna I/7.p.a.p* powinnaoy maszerowad b liżej czoła 
s iły  głdwnej, np* za czołowym baonem.

2 - gie p у t a n i
«tBe»«e««eeaass»sffise«Bs

Położenie art¥ler1i w straży bocznej o dwieiei - patrz 
szkic piechoty w z eśz ycie X IT sW TId.

Artyleria stoi na stanowiskach wycsekuję.eyoh w pobliżu 
rejoadw swoich stanowisk ogniowych i czeka na wynik wywiadu.

I  ciągu noGY artyleria maszerowała pomiędzy 11« a I I I «  
baonemj przez co został ułatwiony podział dyonu pomiędzy te 
baonyI,przewidywany ma ezaś ubezpieczenia długiego oapoczynku 
dywizji* . .

Byon był^ ubezpieczony od północy ogólnemi^zapę^dzenią- 
mi dowdScy straży boasnej /wyaunięteisi placówkami piechoty i 
t «p » » patrz rozwiązanie taktyki piachoty/^ oraz gotowodcię. 
własnych oddziałów de odparcia ewentualnego nocnego napadu ka­
walerii nieprzyjacielskiej bronici ręczni, lub c*k*sif /nie og­
niem aglał^‘'ja l« to zostało wyjaśnione w pytaniu pieprszem/.

Od zachodu dyon jest ubezpieczony głębokoscię. kolumny 
straży bocznej. . л • ^ ^

Kolumna amiU2ilc jji.a  dyonu maszenije w kolumnie taborów 
straży bocznej,/patr^^niżej pytanię 4/. f  razie nagłej Dotrze, 
by będzie ona dostateczmie blisko /postój w §aikx Sltenskie^ 
około 5 bs od rejomii stanowisk Ill/9.p.^#p^ podczas ubezpie­
czenia długieg© edpoczinku dywizji/, aby można było podoię.« 
gnąd j^ b liże j pola walki i zaopatrzjd ajon w amunicję.

а»«рв'<ек 43» СЮ4ВВ

oie p у TJ .1.
łSI

rf a r t fle r jj straży^ boesnej,

l/® l6 względu na znaozn© wzajemne oddalenie baonów 
Bl.p.p. podczas ubezpieczenia długiego odpoczynku^dywlzji i 
ze względu na trmiBoid utri|mania ł|eziiośei pomiędzy niemi, 
wsparcie ich ognitm arty lerii może ojd zapewnione tylko przez 
przydzieleni® jednostek art^ lerji bezpośrednie do każdego ba-

0el@m jednak ograniczania rozdrabniania IIl/7«p.a.p. 
i pozostawienia w ręku dowódcy sttażj przedniej większej i lo ­
ści a rty le r ii, proponuję E^tępuję,cy podział г  

liÜ -P «P » “ a rty ierji |u|±:ois
I im .p .p  ‘

i i i 7 ^ - p4 .

|u^:owejj 
1 baterji,

iliterja  lll/7.p.a.p .

/Ьег 1 baterji/. umieszczony w środku ugru­
powania straży przedniej, będzie mógł wzmocnid ogniem  ̂ skiero- 
wanjna na dolinę PłasEÓwKi,również I. i  III/21*p«p.  ̂ ■

3/- Miejsce IIl/?.p.a.p* w kolumnie marszowej - jak w 
odpowiedzi na 2-gie pytanie.
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4 - te p y t a n i

aAmdgenia dowödov a rty lerii strasy bocznej.

A« ■» Dowódca 21.p,p* otrzymuje o g.17.30 rozkaz przy­
gotowawczy dowódcy'4ywizji, wzywa do siebie dowódcę II I/ 7.pap., 
powiadamia go c nocnym marazn i  pyta o jego zdanie co do uży­
cia dyonu.

Wówczas dowódca .dyonu,który nic leszcze nie wie o ubez­
pieczeniu długiego odpoczynku dywizji i ma na względzie tylko 
marsz, przedstawia następujące rozważania dowódcy 2l.p*p^ :

. , , ” irty le r ja  straży bocznej powinna już w nocy maszerować
tak, by bez przegrupowania byd gotowę o dwićie do Walki.

Hieprzyjaciel jest spodziewany przedewszystkiem od półno­
cy; nie jest jednak wykluczone spotkanie z nim i od zachodu.

0 i le  dyon będzie maszerował za czołowym baonem siły głów­
nej /2-gi baon od czoła straży bocznej/, to będzie gotów do naj­
szybszego wkroczenia do wałki i będzie najlepiej ubezpieczony.

Istotnie, jego czoło będzie maszerowało w odległości oko­
ło 4 Jfe km od szpicy straży bocznej /patrz schemat Mr.2,odległo­
ść między I I .  a Ili.baómaa w nocy może byd zmniejszona/ i 6 «щ 
od najbardziej wysuni|tej a rty lerji nieprzyjacielskiej w razie 
zaskoczenia, ud tyłu będzie Zabezpieczony przez ostatni baoru -

Ponadto będzie on w od-
//^2■ ■ ' ....................  ""

I
Vui 1jÓZpłCB

)

:

l/2i OMz/&TprZ£f£//7i

ległośoi około 3 кш od swe^ 
dowódcy i swych prawdopodob­
nych slanowisk ogniowy^ i 
zuaidaie się na ich wysokości 
w 25 po wydaniu rozkazu
przez lowódce dyonu: /goniec 
lO minut, baterje kłusem 15 
minut/, czyli natyctoniast po 
ukończeniu Wywiadu.

Wysuwanie dyoi î jeszczś' 
b liże j czoła straży bocznej 
byłoby aiecelowe, gdyż bater­
je »byt szybko zyjećbałyby na­
przód i musiałyby ozekac na 
drodze na ukończcnib wywiadu. 
Ponadto niepotrzebnie zmniej­
szyłoby się ubezpieczenie är- 
ty le r jł od zacboau.^

w a g a : Wigiżnem jest

L
ił/2-f

p'/ĉ /"l7/7 T̂£Z./7.

Ш/̂ р.а.р.

У7Р//7В

zapamiętać, że w kolumnie w 
s ile  około l .p .p . , ärtylerjä 
powinna maszerować W s ile  
głównej tej kolumny i że po­
mimo to jest ubezpieczona od­
ległością tylko około 6 km 
przed ogniem arty lerii nie-

nyjaclela w kieruaku marszu.
u więc potrzebne?jest dal­

sze ubezpieczeni© fcawalerją 
przed zaskoczeniem.
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Dowódca dyonu nicswłooeaic uprgedia swoje baterie o wy- 
marsEu 1 0  tern, do nowego roskaau baterje pozostała na ata- 
nowivSkach gotowe nadal do wsparcia czat,

В
ny dywi

tegS ifcrs «amnicyjn^ na płd; od
, Dowódca dyonu ^daje niezwłoczni® naatępmjacy rozkaz te le- 

foniczny dowódcom bateryj i  dowódcy kolmucy Ä in icy jnej.

maszeruje w nocy w kolmmnie a.p*pa w kierui&n Mły­
nówce - Płaszowa*  ̂ ^

Porz|,d8k sarssn :
drużyna dowódcy dyonu, '
!• Ö. 3,baterje, 
tabory bojowe, 
kolumna amunlcyina.

«.?>« t  f-20.3© na drodse Podleśce - most Kłjnow-
се» czoło na płd. od skrzyżowania traktów ш  pnc.^wsch.oa la.Mł?- nowce • *■ г ¥

Zeiioie se stanewiak o g.19.40.
Zwjanie drutów telafonicanyoh rosnoMad o g.l9  a mviatklem 

obserwacyjnych г baterjlmi, które nuss  ̂ działaó

Dowódcą trolumny wyznaczasa dcwódeę l.b a te r jl /kpt.X/.
Ja od g.ao.15 Jestem na skrzyżowaniu traktów ni imc.-wseh. 

oa m.Hiynowoe.
BiJr.F. “

Porządek batęryj w kolumnie został ustalony tak. 4e na eie- 
“ ajW iższa, na koóott baterja najdalsza ed

S  i t o o S ik S l i ’ oJiiow^oh!'“ pozostawania bateryj
Tą sarnę, tro^ę. o zape^ienie czatom oparcia arty lerii do 

ostatniej chwili kierował się dowódcą dyonu przy wydawaniu zarzą­
dzeń co do zwijania drutów telefonicznych.  ̂  ̂  ̂ j. чра* ^
bodę rucb^^^ wyznaczył dowódcę kolumny dyonu, by zachowaó swo-

0. -  0 geBOmlS, Щ odprawi© u dowódcy 21.p»p..dowódca dyo- 
nu otrzymuje rozkaz operacyjny ЬД . dowódcy a !p !p . ^
»»««4. dopiero o g.2l» wiec ma on czas na wydanie

com l l t i l j j ^  k o l S i j ^ ^ c K f j :

IIl/7,p.a.p.
D-ca.

Most Młynówce,dn.3.YI. g.20.30 

В02Ш Ш1ММ1А L. 1.

r.« maszerują dzid w nocy drogą Bereż-
ce - Adamówka - Miobałówka*

|awa^rja czerwona doszła do m.Werby.
^̂ -̂ Pwpw *. III/7.p.a.p. i komp.sap. stanowi straż bocz­

ną /*d*p* 1 HÄSzeruje przez Młynówce - Płaszowa.
i-/
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Porządek marszu :
l/2 l.p .p ., komp.sap., art.puJkowa pluton konnych zwiadow­

ców, 11/21.p.p., pluton łączności, JII/7.ip.a.p., III/21.p.p.
3/- Kuchnie połowę przy haterjacn.
Koluiana amunicyjna, tabory żywnościowe i bojowe, pod dztwem 

dcy kolumny amunicyjnej /рог.Х/, dola^^ do ogólnej kolumny tabo­
rów, która maszeruje pod ariwem kpt.S., *a I/21«pap« i od ШаВого- 
czyk skręca na ChotÓTOĆę - Kowalik - Gaje i idzie na postój do Ga­
ików Sittóskich.  ̂ j . n

4/- Wszystkie jednostki będ  ̂ gotowa do bezpośredniego odpar­
cia nplą bronię, ręcznę. i еДат* w rasie jego nadejścia od рбЗЭаосу.

5/- Od g.S^So - ^ «p .p . ubezpiecza długi odpoczynek dywizji,
W związku z tea, S.bat, po dojściu do skrzyżowania 2 km na 

wschód od Plaszowej, przechodzi do dysposycH do| III/21*Póp. Bca 
3«bat« ńawię,że aatyetóiast osobistę, gtyczaoid s Sc§. lil/Bl.p.p«

6/«» Ja podczas marszu jestem p2?zy czołowym baonie® 
kolumny dyonu wysnaezam kpt,i,

Mjr.F.

fiozkaz ten zawiera najniezbędniejsze wiadomości o ogólnem 
położeniu, co jest szczególnie potrzebne ze względu na przewidzia­
ne wydzielenie jednostek.

Podaje szczegółowy uorzadok marszu straży bcćzaej, ponieważ 
cała prawie straż boczna defilu je pr$ed dyonem, zanim on wchodzi 
do niej za plutonem łączności.

Podaje drogę marszu dowódcy kolumny amunicyinej ze względu 
aa możliwe w nocy rozerwanie kolcoiay taborów* ш  przesłany 
całkowicie, by sorjentowad go«co do położenia dyonu na wypadek 
potrzeby podwiezienia ^unioji"«

Karsędzenia c© do ubezpieczenia postoju dywizji zostaną wy­
dane później, depier® po dokonaniu wywiadu terenu przez dowódcf 
dyonu.

Bowódca dyonu wraz z adjutantsm, oficerem zwiadowczy® 
zwiadami maszeruje przy dowódcy 21.р«р .;patrol© коше telefonicz­
ne, wozy telefoniczne pesostswia przy kolumnie dyonu, ponieważ 
nie są ma w nocy potrzebne.

3.bateria maszeruj© z poCZftku w składzie ко1шшу dyonu z© 
względu aa łatmejsze utrzymanie porządku i przechodzi pod roz­
kazy dowódcy I/21.p.p. dopiero po zbliżeniu się do mielsea, oi 
którego I.baon wyocodzi z kolumny, by zająó swe stanowiska w re­
jonie Plaszowej.

B. - Widzimy więc, że dowódca III/7.p.a.p# wydał nie jeden 
rozkaz, lecz szereg zarządzeń ustnych i pisemnych w miarę otrzy­
mywania coraz ściślejszych wskazówek i  rozkazów od dowódcy 21®p.p* 
i  celem stopniowego przygotowania wymarszu dyonu.

Jes^ to norme lny sposób rozkaz o daws twa w tego rodiaju 
działaniach i  w wojnie ruchowej wogóle.

Uwagi uzupełniając® do 4^^jtmiü taktyki piechoty,
> — gaga<8gao.€»gsi»a»ia><a>«»<ft»g»qgg38 д»ем»дьс*« вт«*«9>ак«№«а;«ю«А.«а̂ «

l/ « 3.baterja zajmie stanowisko w rejonie .ш zachód od 
wsa.240,7/Plaszowa/,

 ̂ " ......................... ......................... id

blisko grzbietu, byle tylko odległośd lo punkki obsfr.
wacyjnego, lieb^pieesenstwo ostr^alanis M te r ji przez artylerję
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kawaler-
f, ktöra

«walcsaniei a r fy ie n 'i" :" '" " '* '“  *  me trudne,

dane strsel&nia do saerega preedmiotBw w tereaiö^ orai’̂ fla air
Ja« r S f f I ! Ä ' ’'¥tfchiLs‘"z“  «8 3SŚ4.rs.S'™*K.
ni“ «| ie c L i^  dowddea Ьаош nwaia <a aajbardeiej

baterji®M 2^^?f pożądane, by dowddca baonu był obok dowddey

siła bi^u^ jednecsednle » głdnna
nowego

h,fL  Ч Ь  «ahiny. Pluton pojnalee-
r«t5  Ч Щ  er*?“ Płd.ąkraj Jand»l -  akrayiowanieК J S^^blnj, Ъу j&lmajprfdaaj byd żuawa gotowy« do ati*ia-

i i  aeetaale pierwsy oficer bator-

& 7 r a s ; » i -  s j ö “ Ä i № t n ; ‘ Ä ? . ‘  •* • - •

ninVfS sa tych samych zasadach co S.baterja. Ponadtc-

) Ыош!11ап1к^о?е^Й1*^ .^ °L^"!?4SJS fL??°L“ Ł?rod-

dro^ « 
lania.

.w*« ujfvkiu wuuęujsie Się оат;вг1ап1. a razio
-----ayomi, dowódca dyonu pojedzie eam na wrwi

?!i? » '« 1?  posostawlenia I-ej baterji naplerw-
I w rejonie na waehdd od loty Sabiny, dowodszem 3tanowiskn w rejonie»

«meniajac rozwiniętyi obejanje dowództwo паЗ ä.baterja, at ora po przy^ciu zaiwnie
przez baterję, wysłany na pdbioa i  altorzy 

eta ewentualnie z pozostawionych przez nią połąezeii ttla fon io ii
nyOfia

I  ka^dy. in̂ padku, dowddca dyenu ułatwi wywiad aUnowiaka1лллла ▼АевгЧ л  ̂мл__ % Ś

. . .Soty Sabiny, dowJdca dy-
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praedewałystkiem, о ile  odległość /nie więeej 3 ta  w terenie 
płaskie/ 1 stan ierenu /dosweean^strselJttia umotliifia; rospryskewo, gdy można będsie wstrselać 
«ysekeść resprysta.

T A K f I K A  A B T I L

PYTAHA BO ZBSZYro_XI I I .

/Opracował pp3ł '̂^?pl.l(UBki®®io®/

1 - ВЯ& pytanie,
preedstawić w foraie ош6швж1а ;

a/- PraeMeg “wycofywanda sî ę IIl/7.p*a.pe a rejonu Husar у 
na las Karpi Зг01Й:а.

Ъ/>- Praejśoie dwóch hateryj do dyspoayejł dowódcy dywisji

Położenie IIl/7 .p .a .p .‘ jak w aałożenin do pytanlA 
1-go * taktyki piechoty.

2 -  gi e -vpytanie.
Prsedstawić esynnośoi i roakaęy >
f з ц е ^  d^nu 1244--9 -■234''2 od chwili й гяmania praes dowódcę dyomi «a -  

VaEii od dbwżdoY dyirizji a jechania na drogf na Boraiyn. Do- 
wfdcalyenn п а ^ Ж  äW  ® «hwili llrsymania roskasu 
na pnc* skraju wsi greona.

■■V ‘ '■'Ч -
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Т A I  T U  A К A W A L I B J I.

OjETOlIIDZI BA PITAHIA ZISZTOJ XI ̂
/Opraoow«Jr mjr.dypł. Danin'- Żuohowaki/

.1 -  aze p y t a n i e .
яшшшттттттттттшттштттт

ir a Bierwase o s i^ ię c ia  na
g»ö^oQ аща 4̂ T̂Ia wsi £rupieo, a więo wykonania рггешагвги

^ stanie od gaŜ SO rozpoee^d wykonanie 
Mianowicie, rospoanania z pa^atku 

przejść przez rs. Poszewka i ,  w razie gdyoy sie okaE^RwoTT
2а®ял reafożnania wzgdrz^^j^dt-

r^pa^wyje - Bdwardówka.^^ 
2!L̂ S? ^ ©kresy : oki*es pierwasy - marsz nocny; okres
drugi - rozpoznanie.

l.^O^k^r^e s.

£2Ź2źM1®‘ ględn .na kierunek marszu nocnego 7,d.p, 
pu3ku mote się odbyd w warunkach wzg^ęйinego 
& więc można ubezpieczenie ogranlczyd do mi*

«fl rozkazu, dogodniej jest aosiad
laknajdłużei i  wyruszyć tylko i  takim wyracho­waniem, by zdężyd na czas do JDrupoa. j  v w

żasadnicao^ wybrad należ^y drogę jateiajlepsza i  .najłat-
otjentacji, nawet kosztem większegoi Cfl wa>mlA#łn ».i _________  < ГУi  V* jT«uł#«*ujA, Ашноъ cosstem większegc 

względu na ciemnę noc.
4. będzie szosa a Foczajowa do Baszardwl î a»

^stepni© droga^przea M a ło b ^ le ę  1ай&вк^ na krupiöc, ' 
& rd i przez Budki, j& o zawi3?y i prowadzęcy w nocy przez roż- 
rzuconę w parowach Wied -  odpada. 0dle§3^śd od pła. sferaju 
Foczajowa Starego do Krupca wynosi 2 2 ^ ^  km, a wiec^k*^* 4 

‘ należałoby więowyjdd o g.23.30. Ba mi to oko«godaiay mwszu, *j,jsu o g.öo.jw. ij. mi to ofci
eiejaŚ °  ®“aziB kompletnego wypoozjnlni dla koni w dniu dzi-

r,n^ Mwadrony s® rosci9,gnięte na postoju wzdłuż głównej
wobec czego porządek marszu byłby 

M jlepszy taki, któryby wppwadaał poszczególne szwadrony do 
koltmy w pora^d^ ich postoju /od płd. ku pnc,/, cayli :
♦•. O., c.k.m., 2. 1. - łęcznośd /pluton łączności/ z ra^ł^^ 
nabży ^sunęd naprzód, by mied pod rękę. Baterja oędzie^a- 
szwrowała w najlepszych warunkach i nie przeszkadzając ieślś- 
com wówczas, gdy pójdzie w nocy za kolumnę. *

Tabor bagażowy wyruszy po świcie.

5t-S«lE.L.2-2*
, „  lajaslS : . !/ • Boapoanaó przeprawy na ia. Płazaówoe .

Tesłuhowem, pod Dobrowódta, 
pod Sabokrzykami /3/ i pod Kursikami, raaem 8 praejśó.
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Zim Зожрог lać WEgóraa na północ od weki na fancie ogól­
n a  około 12 15 kS, t ^ .  b j na g.9 bóc nadesłać neldunek
0 wynikach wysfiadu na od Srebno •  Beratipo*

 ̂ 3/- Zaoesbiecsyć przejście na ri.Płaeiówce podczas
roapoananl,a wsgors.

Położenie. - Można spodsiewad się, *e,»ieś Krupiee so- 
stanie oŚTigflitii na ozas^b*. praesakód, »о^вв.о*в|° 
już teraz poczynid przewidywania co do wykonania zadań dru—
giego nic nie »ladono. .04.świtu własna ka-
waleria dywizyina będzie pracowała w rejonie Chotyna i Redko- 
wd szwadronu/у .or̂  ̂ w rejonie Sawcs^ów - łozina • Tarnaw-

^  S t ó * c z I ^ ‘ Bożna lic iyd  się z 
pracy na obszarze niędzj Krupcem a lasem na połnoc od Srebna, 
a więc- z ezybszem tempem marszu zwiadów i gros.  ̂  ̂ -u«

Przed rozpoczęciem dalszego ruclm z f^pca  należy ba  ̂
terle w&czyó do kolumny i posuÄd * i f  dalej marszem ubezpie­
czonym, ^ak^równie Z w miarę moinoici ukrytym przed lotnictwem 
ni eprz yj aoi elski em.

»Amidrl czasu i orzestrzeni. -  By zadośćuczynić ię-daniu 
dowódcy\d.p- nadiySŁa miTaPaiaEów z rejonu ^gćln  ш  północ 
od rz .m s zć & i, najpóźniej na g.?, trzeba osiągnąć swęmi zwia­
dami wymienione wzgórza najpóźniej na g.T-m^t Przesłanie mel­
dunków od zwiadów lo gros pułku i  ich zestawienie zajmie co 
najmniej 1 godzinę, azyli meldunek mój /z rejonu Borat^^  
odejdzie o g.8. Wobec lego, te dowódca Y.d.p« od g.7 będzie 
w ruchu po osi Michałówka -  Srfbno - Boratyn, l  .ü g ...| sie 
spodziewać, i i  meldunek zostanie doręczony przed ta /od 
Boratyna do Michałówki około 13 km, ®fyli ie nawet, ĝdyby do­
wódca dywizji piechoty pozostał w Michałćwoe, to jeźdźcy mel­
dunkowi sztafet rozstawnych moĝ  pokryć ta przestrzeń w ciągu
1 - 1 Ł godz./ ,

Ozy powyższe żądanie iast wykonalne  ̂ ^
I  Krupcu będę na g.3^30 - tam należy,dać,1 ^ 

su na wysłanie zwiadów, odpoczynek na podcifgnięcp a rty le r ji, 
upór z ̂ dt cwanie kolumny, jak również na napojenie i nakarmie­
nie koni s i ł  głównych<

Od ”------
osiaimaćOd XSS,r<La»*rS?lSILA 5вы w **** « -
dói^a przeciętnie 8 km; teren i sieć drogowa trudniejsza ao_ 
marszu, obecność nieprzy1acieli jeszcze Bardziej prawdopodob­
niejsza, aniżeli przy końcu skoku poprzedniego, szybkość męc 
zwiadów spadnie do 0 - 6  km, -  jednak na g,6«46 -  t. zwiady 
mogą wyjść na w/w. lin ję  1 meldunki wysłać. ^

Ponieważ wszystkim przejścia powinny być zabezpieczone, 
należy, by nie marnować czasu na dodatkowe wysyłanie oddzia­
łów obsady, wysłać odrazu zwiady siln iejsze i  zadaniem pozo­
stawienia pewnej obsady na przejściach, ©raz wyposażyć je  s i l ­
nie w c.k.m. _  ^

widzenia wy- 
sm roz- ,

mieszczezue prsejsc да re.r^aamow^e, va» »  *« ĵr** drogowej,
dobiegającej do tych przejść od południa* Jaki okoliczność na­
stępną uwzględnią również warunki pracy tych zwiadów p o 
przekroczeniu rzeki.
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Widaę następujące kompleksy przejść :
V -  przejście pod lursikąml /ewenta Хогхпеш/ dalszy

 ̂ iabc^rzykami, skę.d dobry kierunek na
wzg.276,4 - Sawardówkf:

c/- Boratyn. stę.d kierui^:i na wzg.280 i 277,8 -  a dalej 
na fołicowyię;  ̂ *'

Л ? lorytno, prowadzący na
wzgórza 265 i ^6 ,4  1 na Głęboką Dolinę. у ^
^  Pod względem waipunków marszu s i ł  giównyob dzielę teren

a/- wycinek Kmpiec -  pnc. skraj lasu na północ od a.Sreb- 
so^^^ejon na wschód od wsi Honoratka/i będzie te l«szy skok

, marszu narzu° 
Boratyn. W ra-

b/« lin ja  wodna 
c/- obszar na

cą się bezwzględnie _  _  » x«-
zie bardzo silnego działania lotnictwa nieprzyjacielskiego, 
można ^korzystać i irogf ze ШтшЪш ш  Zabokrzyki Wielkie, ja ­
ko bardziej ukryty w les ie , ■

6 Ш р , £ Ш /wnioski/.
a/- Wyruszyć azis o g.23.30 marszem podróżnym szosę na 

Bassarówkę i dalej na Erupitc, którę to miejscowość osięgnęć o 
g. 3#^ *̂

 ̂ . B/- Tabor bagażowy wyruszy o g.5»ej do wsi Krupiec,gdzie
będzie czekał ш  dalsze rosłasj«
«  Ö/- le  Irupiec wysłać zwiady ; podjazd na Eursiki -
Sawczyki /dodatkowe zadanie «» nawlazać łączność s kawaler ja 
dywizyjnę 7.d.p./;

podjazd na Zabołrzjki - wzg.276,4 • Idwardówkę; 
podjazd na Boratyn « Wołkowyje; 
siln iejszy podjazd na Tesłunów 

bokę Dolinę.
 ̂ Zwiady jeże li znajdę p^ejścia  na rzece wolne od nie­

przyjaciela, obsadza je е.к*ш* a osłonę; «  same ruszę dalej. 
Wymarsz zwiadów zarai po pi^zejściu do Irupca.

Korytno i dalej na Ołę-

Zwiady z czołowych szwadronów,
®arszu - 8 km na godzinf /tak, by ba rzekę wyjść

'‘^ły główne wyrusza s Krupca o g*5-»ej marszem ubez- 
ssу skok na g. 6,15 « 6,30 do północnego skraju la -  
- Tempo 8 ką^^dz.

na -
d/« S iły główne 

pieczonym« 1-! 
sów Honoratka 

Dalsz 
ła ł zależni

 ̂ ‘ B.-pochwycenie wzgórz dominujęcycb i dajęcych wgląd 
w dolinę rzeki i na południowy brzeg;
j * o »—rozpoznanie dokładniejsze zbliżajęcego się /względ­

nie zajumjęcego stanowiska/ nieprzyjaciela.
e/- Ułatwić i przyśpieszyć łęczność z dowódcę 7.d.p. iwłasnym

roz ‘
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z -  gie p y t a n i e .

lozkaay, nydane pr*ed ̂ iymars*eâ *_̂ Poo8 

Boskas ustny, wydany na odprawie dowódców pododzi€ii6w
Л (T Й1
■ * Położenie : 7.d,p. własna, do której jesteśmy praydzie* 

leni. №ona nocy daisiejsaej marsa s Iraemieńęa.do rejonu 
Miohałófea -  Adamórta -  Janówka, sk^d o g.7 podejmie marsa w
oeólnym kierunku na ebotyn -  Berestecako.  ̂ .__
® ^Jej kawał er ja dywiayjna roapoanaje od świtu na Chotyn, 

oraz ubezpiecza na froncie Kozin • Hranówka. . n •
Nieprzyjaciel meldowany w rejonie Dubna. Jego kawalerją 

dziś po południu odrzuciła kawalerię 7.d.p. z Weroy na BedkO;- 
duby. W rejonie Bereś teczka ̂ we bitig.  ̂  ̂ ил

Kadanie 3.p.uł.-> Przejść na g.3,30 do m.Krupiec. sk^d
roaроашо nx eprzyjaci ela po osi Srwnę - ̂ Uól aamiar^i nocny*̂ marsz podróżny. Wymarsz o pó^ocy. 

1тЕ0пШе: Na g.23,30 pu^ z baterj^ w yęi^ ie  się w _  
koliumie marszowej /cawórkana/ na szosę na Podzamcze, czołem
przy lasku 1 km na zachód od płd. Й2а1глп ŝzwad ̂ Porządek marszu : pluton łączności, 4,szwadroui szwad­
ron e.EIm.T 3.sz^wadron, Ssawadron, l.szwadron ..^aterja.

Tempo marszu będzie regulowane od czoła 
tonu łączności? Z wyrachowaniem, by ш f«3.30 ^dejśc do 
skrzyżowania dróg we wsi iCrupieo» baterja -  6 km na godzinę.

 ̂ Ja na czele kolumny. ,
Plaoói^i ścięgnad po g. 22-ej.
Zarządzenia yiginiatryo|3no -  gospodarcze 
przed wymarszem /ni? później jak p g.^/

rozkazy. У1

a^?|or!fH  löwldfa^plütono J^Mnośoi, ^ędaie odpowie­
dzialny ea mars«rutę i tempo marszu. I
suwał z sekcją jeźdźców przed puäciem w odległości 100 -  300

b/- Odległość między plutonami i szwadronami 5 -  
ków. Dowódcy szwadronów tyłowych, oraz dowodca baterji odpo­
wiedzialni są za łączność ze szwadronami J
celu dowódcy szwadronów zarządzą, hy ostatni jeźdźcy w plu­
tonach mieli hiałe chustki na plecach /przy karabinku/.

3 -  cie p y t a n i e .
■1пт1а§т1а>аяшпшм«ваа*я1«а*я««

Bożkazy wydane we^wsi^Kru^giec.

a/- Bozkaz wydany o g.3.20 ustnie dowódcom oddziałów zwiadów 
/wszyscy oÜ cerowie 4.szwadronu, jeden młodszy oficer 
ze szwauronu 3-gOt oraz dowódca szwadronu c,kam./zawe­
zwanych na czoło kolumny pułku przy wejściu do wsi Lru- 
piec :
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 ̂ Położenie. - f  nocy nonrych wiadomości ni o otraymałem. 
gadaSie pulŁn :

a/- Rozpoznać, c i j  przejścia na rz.Płassówce na odcinku mię­
dzy korytnem a lursikami są wolne od nieprzyjaciela, a je że li 
ta£, to obsadzić je. „ ^  .

b/- Rozpoznać, czy wzgórza na północ od ^ .P łaszćw i są wol­
ne od nieprzyjaciela. 2wiady pobnąć aż do l in j i  ogólnej Głębo­
ka Dolina - Wołkowyje - Sdwardówka* ,

M6,1 zamiar. - Wysłać natychmiast silne zwiady, któreby 
szybko osiąmeły fz.Płaszówkę, rozpoznały nieprzyjaciela i obsa­
dziły przejścia, a następnie rozpoznały wzgórza na północ.Z s i­
łami głównemi wyr^zyć z Irup<^ o g*§ drogą na ^ebno - loratya. 

Wykonani e ; -
Podjazd HiTir^n^adca por.X.: skład - 1 pluton z 3.szwadronu. 

Kierunek : Srebno - Krasnopol -  Kur sik i.
Zadanie : rozpoznać i  obsadzie przejście ш  Rłaszów- 

ce, nawiązać łączność z kawalerią dywizyj* 
ną 7.d.p. w r e j ^ e  famaika -  0awczuki, 
spatrolować rejon Budy.

Poii^Łd Hr^2. • dowódca por.Д, Skład : pluton z 4.sswadr. i  dru­
żyna c.k.m* na jukach. .
K ie c e k  : Srebno - Kazimierówka - labdcrs^i -  

Idwardóiica.
. dowódca por.B. - Pluton z 4.szwadr. z dr. ®,k.su 

na taczankach.
Kierunek ; Srebno - Boratyn -  Wo^owyje.
. dowódca - dca 4* szwadronu. -  4. szwadron bez

Podjazd Sr.3. 

Podjazd Br.4 .
Z plutonów, drużyna c.k^m* na jukach.

I Srebno -  Ronoratka -  Tesłunów - 
ferben.

kol.Kieruna|

_____ _ шв01пе : Rozpoznać przejącia na rz.Fłaszówce i ,
w ras i 8 |äy p ^ rzy ja c i ela tam ш1в b ę^ ie , obsadzić je eięik ie- 
ml karabinami maszynowemi z pewną obsadą / i «  1© ułanów/, peczem 
kontynuować rozpoznania na ^górsa. I  razie ni enapo tkani a nie­
przyjaciela, lin ję  kol.ferbeii -p łd .skraj Wołkowyj^ - ldwardóii[f 
należy osiąmąć patrolami na g.7.

Meldanki obowiązkowe :
- 8 Płaszówki.
- z l in ji  wzgórz na północ od tej rzeoeki,
- po napotkaniu nieprzyjaciela,
- po napotkaniu kawalerji n ieprzyjacielskiej.”

b/- Rozkaz ^ tn y  wydany o g.3.30- łącznikom od szwadronów i 
bat e r ji :

” Pu^ i baterja zatrzymają się we wsi Krupiec do g.5-ej, 
poczem pomaszerują ńa Srebno. Porządek marszu : 3,szwadron, 
szwadrom с.к#т., 5 .szwadron, baterja i 1.szwadron.

Ubezpieczenie w czasie nostoru : czujka konna z 3,szwadro­
nu /4 ułauiow/ na skrzyżowaniu dropi polnej z szosą na Srebno 
/1 fe km na północ od Krupca/.* .

W czasie postoju napoić i nakarmić konie.

o/- 0 g.3.35 -  rozkaz adjutantowi napisania meldunku do do­
wódcy 7.d.p.

d/- Rozkaz ustny wydany dowódcom pododdziałów o g.4.40 : 
ti 0 g.5-ej wyruszamy !

Straż przednia -  3.szwadron z drużyną c.k^m. na ta­
czankach.



- за
Odległość - 1 km. ftmQQ - 
1-S8Y skok--  ̂ do Sreono
E-gi skok - jeże li sie nie napotka nieprsyjaoiela •» na 

Iregćrza E44.9 - 239,3, na której to l in j i  lakeapieesyd peetćj 
рийи w les ie , aż do nowego roskazn.

SiłY fiłóime - pluton łączności. E.sswadroa, pluton c^k.: 
baterja, l.sswalfon - pod rosłaaiaai mjr.B.

fadanie -  posuwać sie sa sti*aża przednia w odległości 
a, przebiegając szybko otwarte okolice. W rasie zjawio- 

nia się samolotu nieprsyjaeiel^i©go podczas przemarszu przez 
otwarty okolicę, przyjęd szjki luśne, nie zatrzymując się jed­
nak na miejscu.

Ja bę"dę przy straży przedniej.
Wymarsz gros straży przedniej - o g.5-ej.
Dowddca i .  szwadronu :

a/« pozostawi шjfkcjf pod dowództwem podoficera jako 
straż tylm 'w  odległości & «  1 fm sa ogonem kolumny:

V “ pozostawi sekcję pod dowództwem inteligentnego 
podoficera w Srebnie /przy mostki/ jako posterunek sztafet 
rozstawnych. Podoficer rozpozna drogę na Micbałói^f. Po nadej­
ściu do Brebna sztabu 7.d.p. -  dołęcsy do pułku w kierunku na 
Boratyn.

U w a g i  :

Plan działać dostatecznie jasno przedstawia stopniowe 
kształtowanie sie decyzji dowódcy З.р.ułanów 1 bieg jego ppe-. 
wid3rwan. Zauważyć należy nawiasem, że plan ten w rzecsywistości 
nie byłby może ustalony odrazu w tej foraie. jak podana, tem- 
bardaiej nie byłby on ustalony na p i^ ie  ; bieg myśli byłby 
szybszy, mniej dokładny wiele rzeczy rozstrzygnęłoby się po- 
prostu odruchowo. Ale chodzi nm o gimnastykę umysłu : im do­
kładniej ta gimnastyka będzie przerabiana w czasie pok^owjm, 
tern szybciej t a i ^  ’ jaam* ' Ъ fis le  re i^w ał w 
wojennych. Korzyści uprzedniego ustalenia **planu działsaiia” sę 
niewątpliwe : dowódca 3.p.ułanów ma 3 godziny wolnego czasu 
wieczorem, ustalajęc wiec wówczas pewne wytyewne aa jutro.ppy- 
śpieszY w:№onanie zadania w momencie, gdyż każda sekunda będzie 
droga.
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PTTARIA DO n S Z m  X III.

” 0 g.6.10 dowódca 3. pułku ułaaów znal duje » ie  a gros 
pułku na północnym cyplu lasu na południe oa Honoraiki.Otray- 
muje on w obwili osiągnięcia tego rejonu następujące meldunki 
od wysłanych zwiadów : . л ^

- przejścia pod Boratynem-i gabokrzykami wolne od nieprzy­
jaciela, Zwiady posuwają się naprzód. Pod Serednem zauważono 
mały patrol kawalerji nieprzyjaciela, który wycofał się na

3 raknarazi© meldunków.cML zmadÄ, wysłanych na Xorytno
i fesłuhdw. , .  ̂ Л  ̂ Л .

6 g.6.3© - meldunki zmadów zwiastują ukazanie się o go- 
dzkide 6i-el silnego oddziału kawalerji nieprzyjaciela /około 
2 - 3  szwadronów/ ze stromy boi.PoJwyaokie.

0 g.6.50 czołowe ubezpieczenia pułku zostają wzięte pod 
ogieii a rty lerji nieprzyjaciela /około 1 bat,/ ze stroig wzgó­
rza 286. Oddziały piecboty nieprzyjaciela ukazują się w rejo­
nie lasu na pnc. od łozy Czarnej. \

© g.8.30 silne natarcie nieprzyjaciela /jiecheta. a na 
wschodzie na Sabdcrz^^l^łe kawalerjąj odrzuca 3,pułk ułanów na 
południowy brzeg rseczfei Płaszówki /wszystkie przejścia sa zdo- 
bftl^praez nieprzylaciela/. Nieprzyjaciel i^rowadził do akcji 
około 2 -  3 bateryj 1 pułk kaw., oraz dośd silną piechotę,

© ^.9,10 -  położenie jak w założeniu ©gólnem.

L L L Ł L L i __ L S — *

l/- la  pądstawie poprzednioh rozkazów odtworzjó półcienie 
S.poS^ ułanów o g.6.10, 6.50, 7.30, 9 ê3*

2/- Podad rozkazy hojowe dowóó^ 3. pułku ułanów, które spowodo­
wały przyjęcie powyższych ugrupowań,

a/- Хг0Шо umotywowaó jo.
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T A X T I K A  L O T ä I O T I A .
'̂ ••̂ ••̂ тпттттттттттттттт,щщ»тттттт»ттт

/Opracował mjr.dypl. H e l l e r /

I.

Kllta pojęd i^dajedałny współpracy lotnictwa

~Sł25S«L.i2Jl£l|_gi22botj_w_m»s*n_tibe*|ieozonjpijray

5EŚ2«5S??£jL.?85552i£l * lotni skiea.

-71 ■ -J  aowoaaiwa orao, o cnwaxa eaan^iowania
P9̂ ® walki, t.jT  ła o ^ ś c i  o^ar- ty lerja  i piechot^; Jako sadania ewentualne ao^a prsToaóó la — 

dania I^^Dlkowe I'interwenoja ogniowa na p o lS ^ J k lf^
rowyiaee *€idania zawsze г łatwością w żadanvm агая-Гй 

wykonane prsee lotnictwo, o ile  istn ie je  doskonała łacs^td  
jednostki s lotniskiem, połoionea w niewloUiej 

b? ®̂ P®®oö̂ .ki»08nodci dmtowej, az j  też radje, 
wiglęiMe motocykla, wrosscie samolotu łęicanikowego i t.n.  ̂
w-- - 4̂  ohwil^ natomiast -  gdy jednostka! bedaca w ruchu w -  
Ъео nieprzyjaciela znajduje sie na wielSioj odległ^oi od 
i°f?^fka i me jesi w możności korzystania z w jtef wymienio- 
nyeh środków łączności w każdym czasie i  często wsku?S sytu-

steiro pracy dla lotnictwa na okres oaaan, dopdżł nfe S^ ka^  
norma!^^^^®  ̂ «'Iptniekiea, łączności nm oili^ j^oej

Trudności ustalenia &ąd€ul potęguje sytuacja Jednostki

4« uuu<,xaa.ami na алеш1 , a onwil4 wejSCia ICO dO OOIU.
ożnośd przeprowadzenia powyższych zadań da sie uskuteaz- 

nic przez skonkretyzowanie zadań dla jednego lub dwóch pierw­
szych lotów zgdry, oraz ułożeniu systemu dalazego porozumie­
wania się między jednostką i lotnictwom.' ® ^

Wymienione zagadnienie roswlęzuja płachty tożsamości do- 
sygMlizaoyjne, odpowiodäö wykładane na 

p^óztach łącznościowych Wraz z przyrządami dla ».zw.meldun- ccw kotwicznych.
I  rezultąpie system porozumienia się jednostki, będącej 

ruchu z lotnikiem i pośrednio z lotaiafciera. poieea nś posu-
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/

Ciagłośó możności komunikowania się s lotnikiem sapew- 
niaja dwie takie placówki, z których jedna jest ustawiana na 
pewnemrmiejscu przeż csas ramowo określony, druga znajduje się 
w ruchu, prsyczeia może istnieć chwila, gdy obydwie sę. równo­
cześnie ustawione, -  wtedy wysunięta w kierunku marszu /npla/ 
staje się miarodajny.

Miejsce ustawienia tych placówek oraz skoki mogy hyć 
ogólnie zgóry przewidziane i podane do wiadomości lotnictwa,
00 wielce ułatwi pracę. W razie zmiany kierunku posuwania wsku­
tek zaangażowania z nieprzyjacielem, można ustalić pewne sygna­
ły  na głównym kierunku /płachty sygnalizacyjne/, które zorjen- 
tujy-lotnika o zaszłej zmianie.
• Praca dla wykonania pierwszego /względnie dwóch/ lotu w 

czasie marszu ubezpieczonego ograniczy się do rozpoznania nie­
przyjaciela wzdłuż możliwych kierunków je ^  ewentualnego przy­
bycia /komunikacje/, przyc2emf!pod względem odległości rozpozna­
nia^ należy brać w rachubę :czaś>własnego przemarszu do pewnych 
punkt ów,--oraz możność przybycia nieprzyjaciela do wymienionych 
punktów."^Obliczenie możliwości, przesunięć nieprzyjaciela da w 
rezultaci84granicę rozpoznania,, zapewniający aowóacy możność 
powzlęciafezawczasu decyzji.

Wyrazie oderwania się od własnego frontu /zagon/ lotnicy, 
wysłani na poszczególne lo t y ,  mogę^zrzucić na placówkę rozkazy, 
względnie informacje o nieprzyjacielu i t.p ., podhbdzyce od 
dowództwa wyższego. , .
U i’ Loty dalsze będy w-zasadzie dotyczyć rozpoznania nieprzy- 

jaciela/i^w razie zetknięcia się.z nim - ogólnego dozorowaniayi 
wreszciefz chwilę, rozpoczęcia boju—^współpracy na polu walki, 
t .  j.tłaczności z piecnot^y^względnie artylerię, .

Trudnośoiy, jaka się nasunie dla tycti lotów -  pędzie 
skonkretyzowanie zadań i przeprowadzenie ich w odpowiednia cza- 
vSie.?Hozwiazanie może następie;w dwojaki sposób :

1/- Przez zabranie przez-lotnika, wykonywujycego pierwszy 
lo t, względnie dalsze, meldunku kotwicznego z placówki łyczno- 
ściowej dowództwa jednostki z informację o własnem położeniu, 
oraz rozkazem dla dalszych lotów.  ̂ n i . *

Przez ustalenie zgóry kolejno czasów przybycia lo tn i­
ków-wyk onywuj у cych loty na oś marszu jednostki, oraz określenie 
zadań zapomocy meldunku kotwicznego, względnie płacht sygnaliza­
cyjnych-na placówce łycz no ścl owej. Wreszcie mogę być równocześ­
nie skombinówane te dwa sposoby. ^  ^

& Bardzo ?iaźnym cjzjnńłkiem jest rÓMłież w razie przewidywa­
nia bUżyciabartylerjl dla ogólnego działania./np. zwalczanie ar- 
ty lerjł;n ieprzy jac ie lsk iej, ogień-ua cele odległe/, przy nie­
posiadaniu planu 1 : 10.Ош lub 1 * BD,000, dostarczanie p ło ­
wego ̂ przez lotnictwo z obszaru, w którym przewiduje się bitwę.

Plan taki może być z łatwością dostarczony w formie foto- ‘ 
gra fji lotniczej w żądanej vskali. 1 każdym razie wymaga to pew- 
negojczasu, t . j .  po upływie około 6 -1 0  godzin od chwili wy lą­
dowaniâ  lotnika, może on być gotów,dla dostarczenia zainteresowa­
nym dowództwom 1 jednostkom przy dobrze zorganizowanej pracy .fo­
tograficznej ♦
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ODPOWIEDZI PXTMU ZISZITO XI.

1 • sae p у t a n i  e.
штттттжттвиашттт№шптттт

Dowódca 7cd,p. stawia następuję^ee aadania praydaielonym 
3 lotom na okres praedpo^rudnioiy :
 ̂ Łotjle •• Zranci meldunek ciężarkowy o g*3,Sö na placówkę 

łącznościową dowództwa 7.d*p. /zachodnie wyiieie lichałó^ska w 
kierunku Brehno/, zawieraję,cy rozkazy l^armji i sytuację nie« 
przyjacielską*następnie przeprowadzi rozpoznanie nieprzyjaciela
1 jego ruchów z rejonu Berosteczko wzdłuż kierunków :

Beresteczko «  Kozin,
Bereś teczko «  HedkÓw «  Michałówka; 
z rejonu Duhno na lerhę «  Kozin; 
z rejonu I^midówka : na Kozin,

. na Borate -  Srehno*
 ̂ ^ bćt S*« Wykona fotografię obszaru lytnica /6 fon na płd. 

od Beresteczka/ * Pla^zówka «  fołkowyje «  Humniszcze /6 km pnc*« 
^ch . od Beresteczka - Mikołajów, w skali 1 : 10.000 w godzinach 
o -  o. Kahierze meldunek kotwiczy z placówki łącznościowej w 
MicbałÓwce /po skończonej pracy fotograficznej/, zawierający 
zadanie dla lotu 3.

bot 3. «  Wykona zadanie przekazane zapomocą lotu Kr.2, 
oraz zrzuci meldunek o sytuacji na froncie l.arm ji. W rasie nie- 
powrdcenia lotu Hr^S do g«9-ej., przybędzie nad os posuwania się 
dowództwa 7.dywizji piechoty, gdzie otrzyma rozkazy na placówce 
łącznościowej w formie ustalonej zapomocą płacht sygnalizacyj­
nych, względnie meldunku kotwicznego*

Placówka łącznościowa dowództwa 7.d.p* hędzie się znajdo­
wać w MicbałÓwce u wylotu drogi na Srebno /dp g.9:. we wsi *̂ ao' 
SreMa” pne. wyjście w k le ru Ä  na' Boratyn/ od g.9.

2 - gie p у t a П i  e*
%ea s «К n «  flf»  «.кем «  a «a n s « « «

Zagadnienie porozumienia się oddziałów na ziemi z lo tn i­
kiem, względnie pośrednio z lotniskiem i odwrotnie, zostało w 
Ogólnych zarysach w części I«sze1 omówione,

W szczegółowej sytuacji 7,d*p* zostanie ono osiągnięte za­
pomocą poruszającej się skokami placówki łącznościowej dowództwa 
7,d.p. po osi ruchu dowódcy 7*dep. ,t. j* Hohałówka-Srehno-Boratyn, 

Zostaną przytern ustalone sygnały umówione zapomocą płacht 
sygnalizacyjnych na placówce- ' ^

1 / -Zabrać meldunek kotwiczny. E/- Powtórzyć rozpoznanie 
lotu 3/  ̂ Dozorować w kieninku pnę. i/ - Dozorować w kierun­
ku pnc.-zaoh* 5/«. Dozorować w kierunku pnc.-wscb. 6/- Wykonać 
łączność z piechotą- 7/« Wykonać łączność z artylerią.

Lotnicy wykonywujący poszczególne loty o określonej porze 
/w dniu 3.czerwca/ będą mogli-z łatwością odnaleźć w powyższy spo­
sób placówkę łącznościową Yjpd.p, i  wykonać zadania .na niej uwidocz­
nione, przjczem uskutecznić porozumienie się z 7 .d .p ., oraz dywi« 
z j i  te j z lotniskiem Mowództwem armjt.

3 -  cie p y t a n i e .i««ei
Jako lotnisko wysunięte dla 31.eskadry, linjowej na okres po- 

pp^dniowy w dniu 4.czerwca dowódca 7.d,p. wskazuje rejon na 
chód od Badziwiłłowa^ przyczem zawiadamia, że o g.l3  w rejonie je ­
ziora Kubań będzie się znajdował łącznik z dywizji ze szczegółowe- 
ml rozkazami na południe. Sl.esk.linjowa powinna jaknaj wcześni ej 
zawiadomić dowództwo 7«d.p«o dokładnem miejscu lotniska wysunięte* 
gc •
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Praca 7. baonu saperów ztad mlepsxeniem kowonikacj}
O K М Г ««MM»«» w «»«■ «»«■ «■ «• «»«■ «««■  v«a ̂ тттттттш

W dniu З .П ./poprsedsaJ^^ шагва^

Dowódca baonu saperów, maj^c sadatiie xapewnienia swej dy­
w izji dobrych komunikacyj, ni® może csekaó s naprawy salaków вааг- 
S8U koluan, ai do otraymania ogólnego roakazu operacyjnego mar­
szu i wyruszenia straży przedniej, trudnoby ma było wtedy zapew­
nić wykonanie i^dań Heg.sł.pol. ,ozfdd  ̂  ̂ Ł^óre gło­
szą :  ̂ straż przednia umożlima dłużej oiagłośó mar­
szu s i ł  głównych ” a odległość straży przedniej od a il  głównych 
*^usi byo dość wielka^ aby ochronić s iłę  główna od abytecanego 
■atrzyaywaBia się . . . *

Wykonanie pracy : "'usuwanie prze^kód na drodze marszu ko­
lumn* jest tern trudniejsze,

1/- że przy marszach po drogach polnych» nawet w terenach 
niezniszczonych przez nieprzyjaciela, napomykane mosty i  mostki 
sa w większości wypadków nieodpowiednie dla przepuszczenia arty- 
le r ji  i wymagają wzmocnienia;

że przy marszach nocnych naprawa musiałaby sie odbywać 
również noc^, a więc w warunkach mało wydajnej pracy /60 Jt wydaj­
ności dziennej/ i przy utrudnionem poszukiwaniu aa miejscu mater- 
jału technicznego;

3/- że nooa odległość między straża przednią a s iłę  głównę. 
jest maka, a więc czas pracy saperów aż dó nadejścia gros oyłby 
ieszoze bardziej zmniejszony.

Trudności te zmuszaję teras sapera do wykorzystania każdej 
chwili i  sposobności do tego, by przynajmaiaj część przyszłej 
drogi zbadać i uporządkować zawczasu, a dla oalszego odcinka przy^
fotować na zasadzie przemyślanych przewidywaai materjał do napra- 
у i zabrać go ze sobę na wozach.

Tylko w ten sposób może dowódca baonu saperów przyczynić 
śię do wygrania przez dywizję czasu, tego pierwszorzędnego czyn­
nika powodzenia we wszelkich działaniach wojennych* Najdokładniej 
zorganizowany i ukryty nocny marsz kolumny ulegnie zdemaskowaniu, 
o i le  nieprzewidziana kilku^dzinaa naprawa mostu dla umożliwie­
nia przejazdu dział spowoduje dojście kolumny do wyznaczonego 
miejsca postoju już po świcie.

Wywiad techniczny dróg, szczególniej w terenie tinidnieiszya. 
musi z regały następować zawczasu, ezj to na mocy specialnycn 
wskazówek szefa sztabu dywizji piechoty, ету to na skutek rozka­
zu przygotowawczego. Ireszcie, samorzutnie dowódca baonu saperów 
musi w^orzystać raidę sposobność, by zebrać wiadomości o aktu­
alnym stanie dróg na obszarze dywizji, a przedewszystkieia o sta­
nie objektów, które mogę stanowić de<^dujęcę przeszkodę ruchu.
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?5^й;з.Тай";Л.й;
рггв“ !к ^ ? ”   ̂  ̂ wyjśoie tectolaeaie, pors^dkuf^c preejloia 

Bokonają oni tego :
d«, 7 Bereźcaeh do nośności 2 5 f  t i

S Ä  r iä f Ä a S i“Ä 5 a i . ' ' ' ' “
L groble aa oba tych aslakaeb

ä .;.v ;| i5 ! ."ł  ?jks?  is U r J it t i .v I s ; -
fc * ls80* e S ir? ^ w * ’nr«^r°^*® saperśw, fndnoścf aiejseowej dla^* 
naiwiSfr««^in -Sr° F?y^T°??7“b oelea nłatwienia odpływu wody -

poasypaaia błotmistej jezdni źwi- 
H«i Imosej nalelałoby роаЦрхй, o i l e C 7 d dT m -

taborów żywnościowych^ amuai- 
aie pozostawałoby nic innere lak 

u£©iyd na naj^rssych ©deinkacb-drogi z okrąglaków lub 
^ ifca ja c  ^  każde 10 aetrów bieżących takiej dro^i • okołe*
70 sztiłk okr|,glaków 6 «  7 aetrowej długości o średnicT 15 ^
sserfkof^i / Ч - f ’^tronnegp ÄMi mied со naiwniejV w t r ä   ̂ 7 toiśwek saperskich na ułożenie takowych. Be te-
I?  ̂ p f e y g c t Ä e  l  L t lZ

/̂77.— —^  Mai^c |od rę-
k  ̂ dyle 6 «  o aa 
ęnibości, aoiemy uło- 
|yó również drogę a" 
dyli. Ĵ roga taka jest 
leBgaę, i potrzebuje 
tylko 30 % s i ł  robo- 
©ZTch do układania 
je j .  ale za to wyma» 
ĘtL dokładnie dopaso­
wanego aaterjałn te«'- 
tego o co na miejscu 
bywa bardzo trudno, 

aipc zastoeuje się гоз-

VI w

/V _у/уу7уУ̂

J*?J**i/ Älhc'sastMÜji «ЧГгоз

niad, Moetdw I grobli w Bereścach Małych 1 SaDtncwie a«l « г .  « 

dsie miała-naprawione dwie komunikacjo na BefeSce i 2
S o K iira ;
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2 - g l s  p y t a n i e .
a«a  »  Я s «  «li^iuuiaraia»«* ssa

Przewidywania i propozycje dowodcy saperów odnośnie 

ftiarszu na Beresteezko i  zabezpieczenia dłtigiego odpoozyriru«

Dowddca Ъаош saperów zawsze ma potrójny rolę do speł­
nienia :

У »  dowódcy wojskj wchodzących w skład haonu^
2/- doradcy technicznego dowódcy dywizil. - -
3/- szefa służby saperskiej*

Jako referent całokształtu zagadniей inżynieryjno - 
saperskich w dywizji, musi on aahierad głos w woh sprawach, 
czy to podczas odprawy dowódców w sztabie dywizji piechoty, 
czy to w meldunkach, Okładanych swemu dowódcy, czy też wresz­
cie opracowując i redagując dla dowódcy iastim cle technicz­
ne ̂  normujące i koordynujące wysiłki technioane dowódców 
wojsk wszystkich brom.

Przyjmiemy, że dowódca baonu saperów zameldował dowódcy 
dywizji, przed powzięciem przezeń decyzji, co następuje :

^ i/ “ ^  drogach marszu 7.d.p. do joeresteozka nie przewi- 
dpj.ę trudności technicznych przed osiągnięciem rejonu Shotyn -
^jioratka. Most w Srebnie wzmocnię do 3 5 mosty w rejonie 
ifbtor Sytenka i Futor Ożykowa każę zbaaaó -i. ^
terja ł a l f  ewentualnej naprawy,

i  przygotować

ej iiośc i wozow; tabory straży bocznej 
będ§. musiały byc skierowane wtedy naokoło przez potyki na 
”do Srebna",

przewiduję duży wysiłek saperów w wstępnym etapie dzia­
łali 7 dywizji piechoty, gdy wypadnie bę.dś forsować Styr, b%dś 
przeprawiać się przez riSs-zSmę a jednocześnie uporządkować 
nowe komunikacje dywizji piechoty w kierunku na Brody, W tern 
ostatniem zadaniu przypuszczam, że przejścia przez FłaazÓwk| 
będą mmagałf większej pracy* ‘ .

B/- Dla zabezpieczania d ł^lago ©dpeczynta od zaskocze­
nia p3TZ0z .bronie pancerne przeciwnika, proponuję wykonanie 
zniszcseń osłonowych na Fłasaówca. flesąleżnię od wysadzenia 
mostu kolejowego w razie nadchodzenia nieprzyjaciela, uważ^ 
za koniecane rozebrać mosty w famawc© przy młynie, w Iwan!ach 
Pustych, oba mosty w M dii 1 w Plaszowei* Mosty na traktach 
podminować i wysadzić w rasie potrseby*^^

więc
sztabu d.p* możliwe rozmazania * 
tam skierować część swycl s ił,  a początkowo przynajmniej wywiad. 
Sytuacja na Sytence jest typo% dla wyjawienia w przykładzie 
zasady poruszonej w l-szem pytaniu Konieczności naprawy 
wzglęanie jej przygotowania, dla objektćw drogowych na szlakach 
rc£aaowych* O i le ,  naprzykład, jakieś nieszczęście^^jowe 
siłoby 7.dywizję piecnct 
ranie, to posiada: *“
wiście mogłoby si^ **.-«,***-.̂  — ---------- ------—
a mogłoby oyć zapozno wtedy dopiero prowadzić wywiad i  zbierać 
ma terja ł dla wzniesienia innych przejść.
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preykład пая« bedeje
ypowym dla tak awanych "«aisaoaeii dla osłony skrsydła’’ .

ba2nistvßh^b?^J^®?^y°^ rzeka nawet bardao nleanaosM, o D ^ istycö  brzegach i zniszczonych przeDrawach będzie zai^itń 
powa^ praesakod^, zabeapieoaal^oą anafdujace s i l  now^n^^

aniaaezenie praepraw w ostat­
niej obwili ^ie^byd tttmdnione, sacaegdlniej o^ile nieoray- 
jao ie l aa fflotnodd skrytego podejścia й  mostu. ® '
=*».-<=4 zawczasu anłsaesyd podobne przejścia, poao-
stewlaję.ę ściśle оетШюаоп^ ilośd mostów /posiadajaca. dalsza

Pp4minowanych, a obsada mlner^a, goto- 
^  V ^  wykonania wysalaenia bądź na roalśa aaj-
ol^ela^^* ^  skutek besposredniego aagrotenia przea nieprzyja-

ro zb ieä l ®°8^У drogowe należy wysadaad, palid.oay

я,о»„ Jpadzenie następuje moaettalnie, wymaga jednak sporo
materjału wybuobowego: ten spo-

niA przepraw, opusz ozargtofi przez ostat-
straty tylnych, gdy będzie chodziło o wynik na- 

tychmi^towy chociaż^ nawet pod okiem nieprzyjaciela.
4 paleniu «  sam prcces zniszczenia trwa długo, nie- 

przyjaciel meae więc często saskoozyd i ugasid ogień; śposdb 
ten öho  ̂ oszczędza ^terjąldw  wybucnowych, wymaga również dl’uż« 
szego okresu przygotowań/okręcanie oblewanie nafta
1 leP#/; ш1гй|.с Щ przyszłość -  palenie ułatwia znacznie ôd- 
Duaowę, pale gaam na готае  ̂ wysokości na poziomie wody. 
Ten sposób będziemy stosować tam, gdzie samy zapewniony nad­
zór naa objektem, nim on ще spłonie i gdzie nie będzieioy się 
obawiali zdemaskowania przedwczesnego naszej obecności i na­
szych zniszczeń przez dymy«

Trzeci peszcie sposób, t j ,  rozbiórka, zabiera dużo 
czasu 1 może być więc zastosowany tylko dla niewielkich лЪток- 

Tutaj należy pamiętać, że materjał z mostu powinientacb, 
nie t

V — V Y v^\j  ̂ £j\j u\j X J %4»-SL 4i w ViX UUIvXlJlJL.w
riko zerwany, ale i popiłowany na kawałki tał by n 
12Ż być użyty dla nowej odbudoiy«̂  Sposób ten jednak2̂ ’̂pł.jUŻ «Л.4Л ÄAWKWJ vus->uwiu«jujjuöuw ł.t5u j6UJU«3JŁ a«aj —

ШШej demaskuj8 nasze zamiary i może z powodzenieia być stoso­
wany tam. cdzie rozmiaru nbielrtu czas i sloję,ce do dyspozycji

nie 
naj

wany tam, gdzie rozmiary objektu 
robocze nań pozwalaję,.

3 -  cie p y t a n i e ,
ягв1А«»«1в<кяш«>аввшвашвкк»

Bozfflieszozenie saperów i taboru technicznego 
w^kolumnach, .

Straż przednia ; - nie przewiduje się przeszkód, a więc 
1 prac, poza wzmocnieniem mostu na Srebnie, ale to dopiero w 
dzienni^ etapie marszu. Cały tabor techniczny i bojowy plu­
tonowy i kompani jny, prsócz biedek z k.m,, idzie z taborami 
całej kolumny straży przedniej, -  saperom wystarczy ich 
sprzęt потопу; jednał wozy kompanijne NrNr* 3 i 4 /kowalski 
i  mostowy/ muszę, być w pogotowiu/począwsży ©d długiego odpo- 
ozynkiJ,że ich mo^ zal^dać do cioła* Wywiad saperski, posuwa­
jący glę przy szpicy, skorzysta z długiego odpoczynku, oy wy­
sunąć się naprzód i zbadać .przeprawę pod Srebnem, określając 
rozmiar potrzebnych tam robot dla ewentualnego wzmocnienia 
istniejąęego mostu. Pluton saperów, idący przy oddziale przed­
nim, wystarczy jako personel roboczy do tej pracy w razie po­
trzeby mógłby nawet wystawić jeszcze zmniejszoną drużynę mo­
stową do budowy nowego mostu polowego.
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Фh'yM'Â£A a/:л^.

Straż Ъосапа -  saperzy Ъeda mieli гoЪotf już po wyjściu 
na wyaokośś Plaszowej. rrzeba d^zyś do wygi^ia na czasie: 
calu kompanja saperów idzie przy oddziale przednim. . l3rwiąd 
mostu kolejowego musi kyd w^onany w pierwszej kolejności, 
tam też skieruje sie oficer saper ld|ey ze szpicę straży 
bocznej. Mostki na drodze marszu kolumny będą naprawi one przez 
pionierów Zl.p.p,, by nie odrywąd saperów od icb sasadnioae- 
ira zadania - ubezpieczyd iywizjf plecdioty od zaskoczenia, 
przez bronie pancerne nieprzyjaciela. Tabor techniczny kompa- 
w iny Idzie w taborach kslunmy, biedki plutonowe przy pluto­
nach"̂  bo zarówno amunicja wybuchowa. Jak i wożone narzędzia 
do robót-drzewnych będę tutaj wszędzie potrzebne.

_ ^
г г

/f'z7/n/3'£ ' - 
УТ/У/7у

Eozpatrsony przjki'ad raz lesscze doMtaia frykaattje, 
nie moino. йzвшвXJ%oш6 pr&y pobiale i  rozmles20|ajaiu sap©r|w 
i że tutaj tak lak wssędsla sasada podziała środcd^ sąxeżaie 
od zadań musi Ъуб дакзаазściślej przestrzegła^.

4 • te p у t a n i  e, ^
яшшв**»**********®®®** , . «

Meldunek dowŚdcj
do doiidej Ъаош «5a£|rd^^o^sniszezeniaob^na^Fłas^

Dca 1/?,Ъаов sap.
Lfl

Krasnopol, dn* 4. f i  • g*10. 

Шш ’̂ •Ваош Saperdw. m

_ >parses
i*® - __wykonania inisseaen

óśłono^ćb na ri^.rłassówc©. Frzj plutonaęb msserowały biedki 
pluteiiowoHB aisuaicjf^fybuob©^ | m rzęd z i^ e  w i « -

Kadania podsi^iibm : odcinek na południe od 
jowsgo l.pluton, Ш pdłndc 3« q1 pluton, 2-gi pluton pod mojem 
osöbi stem kierowi et wem ш mo#t iplejowy.

fy^ad mostu kolejowego |rf*2e|>rowadził por,I, ¥yprsedza3|.Q
mnie :Ш:1& minut, s if- ie  ^pieą.

'W miarf dojścia d© sweioB oloiimSw pxutonj zbaczały s
drogi ęrszu jo lu ran^^  w Rudni i Pluszowej sost^y г о г ^ Ь т а ^ ^
do g . i lb ,  pra&a'kolejno ŁruŁjnmi, шошЬ pod Jandwłf " 
wany. lydzl^louT patrol mineral pod diwwasi 
most na^rozkas toy straży bocznej o g.^-©3» 
wybuchowej, saiszozono dwa przęsła po 6 m. wysadź a mc pai© i  
praeciaąjao w dwocb miejscach pomost całej

kolejowy pod Bulnij po^ijowałem ao |.5Д5, pra^ 
prsekrofe każdego z dźwigarów. ^Wysadzenie naatę.

przecinając 
b/~ M - ̂

filo^o 'lrÄ j^^na upoważniła, wydanego

-‘i
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mi рггея dcę stra^.y bocanej. Dźwigary pocięte na 3 кашШ 
spadły do wody. Zużyłem 96 kg mat. wybuchowy oh • Brakujący ma­
te r ia ł dobrałem s biedki l.plutonu. ^
. , c/- Ha pne. od toru 3-ci pluton rozebrał mosty w Iwa-

niach Pustych, 1 w farnawce do g .6 -e j,i podminował do g.6.30 
most na trakcie. Wysadzenie mostu nastąpiło o g.6.50 na roz- 
kaz dęy straży bocznej. Zniszczenie takie. Jak pod Jańówka. 
zużycie mat.wybuchowych -  34 kg. ’ ^

Po dokonanem zadaniu l.kompanja zebrała się o g.7-ej 
w Husaracb, za wyjątkiem patroli minerskich, które dołączyły 
o g. ,

l.kompanja wyczerpią swoją amunicję wybuchową, której 
posiada obecnie zaledwo 32 kg.

/-/ Dca komp.

Ł 4 0 Z I  0 § Ö.
ямв.в«а»«»яя|аж«аавя1

/Opracował ppłt.dypl.Dablea/

BOZSIAZiKIE РГРЙ ZSSZTTD XI.e «в ei e ж «»«■ ei *8 *i «» e <■»•» e «I

Jak będzie zorganizowana łączność w czasie dalszego 
marszu i  jakie przefmdywania poczyni szef łącaności
na wypadek wejścia w bój dywizji z nieprzyjacielem ?

, Po zapoznaniu się dokładnie z sytuacją. Jaka wytworzy­
ła  się pod wieczór dnia 3.71., gdy 7.3.p. snajdul© się Jesz­
cze na postoju, pozaposnanAU się z decyzją dowóScy dywizji 
i  sposobem w^onania dalszego marszu w ogólnym kierunku na 
Berssteczko, oraz po otrzymaniu dyrektyw od swego szefa szta­
bu co ao o rg^ izac ji łączności w czasie marszu dywizji, szef 
łączności natychmiast stwarza sobie pewien plan co do zorga­
nizowania łączności w czasie marszu i co do użycia i zastoso­
wania rozporsądsalnycfc śro^ów łączności.

powziętym planie szef łą<sności decyduje sie :
1/- Budować jedną podstawową lin ję  telefoniczna na osi 

marszu kolumny głównej. ^
j у Eolumną boczna w czasie swbgo marszu nie będzie bu»* 
dować podstawowej l in j i  telefonicznej j w czasie samego marssu 
^3:||mg|^b|dziehłąQsność pomiędzy obydwoma kolumnami zapomo-

, I  razie wejścia straży bocznej w styczność z nieprzyja- 
Л  ̂ zamazania,z nim walki^ natychmiast między kolumnami 

wybudowamą będzie lin ją  telefoniczna.
,?o zatrzpianiu sie ns dłuższy odpoczynek połączenia te^ 

lefoniczne zostaną wybudowane z miejscem postoju dowódcy dy­
w izji w srięhałówce do ośrodka łączności w Sitnie, gdzie do» 
łączy dowódca straży bocznej.

, W tym celu do dowódcy straży bocznel przed wymarszem z 
rejonu Krzemieńca zostanie przydzielone uoł plutonu telegra­
ficznego bud. /2 drużyny i  patrol konny/ pod dowództwem o fi­cera.
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la  raid^ostäcjiĵi do koltmmy bocanel.
powyżej powziętego planu wydaje sssef łę-czności nas tę- 
iraaSzenia dowodcom kompanią telegr. i radjotelegr.

гоЪес
pujęce rozporzę

1. -  I?.pluton telegr. budowlany, znajdujący się w odwo­
dzie w tuliiow ie, wymaszeruje natychmiast do Bereacdw* ^g^ie 
wejdzie w skład straży przedniej. Budowad podstawowy lin ję  tele­
foniczny zacznie dopiero od Adamói&i, gdzie urzydzi stację tele­
foniczny. Samy hudowę należy wykonad w ten sposób, że ^pica^bu­
dowlana powinna się znajdowad najbardziej na przedzie, -  a.więc
— ----r—  V-.J —  X telefoniczny za szpicę

[stawowej l in j i  te le ronicz- 
urzydzid tam centralę dyw. i  pooiygnyd 
do Srebna, gdzie ui^ydzid należy stację 
,e obsłogiwad oddział przedni straży 

rębnię zostanie zor^izowany na czas 
łyoznodci dla B.puBcu ułandw.

telefoniczny na osi marszu w aierunsu na unoiyn - neamow, posui 
Jyo się w miarę możności za szpica straży przedniej.

W obwiły wyruszenia straży tylnej kolumny głównej zączyd 
zwijad wybudowana Iłn je telefoniczny w Adamówce. Zwijiac lin ję  
na wysokości dowódcy straży tylnej.

łówce 
re będy zwinięte przez oddział budowlany

Samo zwijjanie oraz dalsza budowa ----------
od sytuacji. Szczegółowe wskazówki będy wydawane każdorazowo 
przez szefa łycznoici. ,  ̂ ^

W tym wypadku lY^pluton byłby użyty w następujycy sposób

i  miarę zwijania drużyny I f . plutonu, będy przechodzid wraz 
odbudowanym materjałem i sprzętemi do odwodu szefa łyczności, 

pośuwajyc się ze straży tylny.
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do l ia i j  stałych, żninie s»o1a stacie 
szefa%cznSśoi i  йоЦ оГуЧ1

JSIS^*TS|IЬ^ Й Й |“& в г : .
fe  1агаоЪой T S b ?^ r® T ^  Wodowanych polaezei z Podlesi ec ao raraoDoTa i BaDlenki. Bo tych prac nżyle S drażwnn ktdre иа-
stfpnie dołeetą do ogona kolumny siły  głBrnej 1 poi^żeruj^ za

ilis S  Й Г

f i S ; j 4 Ä ' d K \ Ä i
straży bocznej lin je  te zwinie ł po- mMzer^e dalej a ta kpltimna. i  razie zetknięcia się straty

.ISrJabSü'gJJSiä" f” '" “ " ‘J'*-

n Ä £ i ¥ ”ß .eaedw, aowödi» kempanji te l^ a fio z n e i nakaże zwinad odcin^
jsknajrydhlej W Bereś each j.
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lokalne połączenia, wybudowane przez pluton kwatery głdf- 

nej oraz centrale dyw. zwinad natychmiast po otrzymaniu odnoś­
nego rozkazu i  dołączyć do siły  ^Зтав}.

4/- III.pluton B.K.D., znajdujący sie w P o d leścach ,^  
tychmiast przybę&ie do Kulikowa, gdzie dołączy do kompanji ra-
d jotelega ioznej. ęśrodka łączności w Tanioborze motoo^l z
koszem 2 rowery ł 4 jeźdźośw meldunkowych odejdą do dyspozycji 
dowódcy E l.p.p ., jako dowódcy straży bocznej.

5/- Porządek marszu kompająji telepaliosnej i  radjotele- 
graficznej do przybycia na długi odpoczynek ustala szef ł^ozno-
Ici w ^*|jP^|^°|rX®^^-dniej II.pluton telegr,ted. 4 2 druiy

W* P^y s^ra^y bocz&aj 2 drużyny i  patrol konny T.pluto— 
nu telegr,0ud.s

^Wszelkie nadawania aabronione*Badjostacje i anteny nalety starannie saaiaskowae.

ifć iaś ie  marssu łę.esneśd mifdsy коЬтщ gU m ą  a straśę. 
■ - 4 prses 1геШ tywe. f  ty® cebЪоегп̂  będzie utrzys№% 

neśei zarządzi - 
a/ DO tojicim esoła straty pi^edniej do Bule] Qóry wysJaMe 

i^ob ■ gaüodw konnych d@ lowddey straty do^Chotów-
H  droS Baia-§dra -  Ghotl^a pd3:nocna. Jeśdźcy ci dołą­
czy do dywizji na ^uęi® odpec^y^  

b/.w po dojściu czoła straly przedniej do Iradj

dó dowśdcy straty bocznej. Motocykl ten dołęozy do dywizji
c/- w  t ^ ^ u ° s i i r ^ ^ e j  do Adamóz&i wysłanie *

 ̂ koszem do Jan6®f ds dowódcy wtraży bocznej. Motocykl ten 
dołączy do d yk zji w lichałSwce na 

d/— w czasie długiego odpoczynku — ł^cznosó telefoniczna,
 ̂ Po ukończeniu długiego odpoczynku w czasie dalszego 

łączność między kolumnami n a ^  będzie utrzy^an^ zapomocę środ­
ków ż ^ c h  wysyłanych początkowo ze Srebną do Krasnopola, a na­
stępnie po o s i^ b Ł o  -% ra tyn . gdzie zostawia wybudowany wysu-

I Ä  Ä % ' ä z i e  się starała nawiazać łęcznośó z k ^  
lumnę główną w czasie marszu. I ty®n t ^  przydzielone do dowódcy straży bocznej środki żywe /motocjkl
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8 kosaea^ Z rowery i 4 jeźdźców meldaiikowych/, organizując w 
ten nm  sposoD nawię^zanie łę,cznoźci we własnym zakresie.

B/- Możnośd ontYCsna w czasie marszu miedzy kolumnami 
I DocznĘTiiało prawdopodobna; ha podstawie mapy mógłby 

szef łączności рх^у1>2 moźliwoźd nawiązania łączności optyeS- 
nej między kolumnami wzdłuż l in ij  i 

a/« Buża Góra -  Cbotd^a 
Ъ/« f|sik i «. w z g .^  7 Plaszowa, 
o/» мштбшка. «  w z g ,^  7 Plassowa luh miejsce po- 

sto|u dowddcj straży bocznej prsy Br.
I  da lszy marszu, ze względu m  komplelsy leśne, dzielą­

ce obie kolumy, użycie sjgualiiaoji świetlnej wykluczone.
Wobec tego mol© szef łączności przewidzied ; przydział 

E/paratśw sygnąlizaiyi Irfetlne j do straży bocznej celem na­
wiązania łączności z koluiimą główna w czasie marssu i na dłu­
gim odDoozynku wzdłuż l in j i ,

^w n ież należy prsewiasiod przydział aparatów sygnalisa- 
ę ji świetlnej do straży pi^edniej dla nawiązania łączności w 
dogodnych warunkach terenowych s chwilą nawiązania styczności 
bojowej z nieprzyjacielem.  ̂  ̂  ̂ ^

użyoie rakiet w czasie tego marszu dla łączności między 
kolumnami nie jest wskazanem ze względu ш  lacfiowanie tajemni­
cy przemarszu i  wykorzystania momentu zaskoczenia.

Użycie i ^ i e l  będzie przewidziane na czas walki spotka­
niowej w okolicy Beresteczka i  znaczeisiii tych sygnałów musi 
oyd podane do wiadomości poszczególnym oddziałom. Szef łączno- 
ści będzie to mógł skutecznid dopiero wtenczas, gdy nai^pi 
spotkanie 8 nieprzyjacielem: sam manewr natarcia będzie już 
zmontowany przez dowódcę dywizji w ogólnych zarysach.

. ?ąk więc b|d|ie się przedstawiad w ogólnych zarysach or-
[e marszu i  podejścia do walki.gsmizac^ , _________ ____________ _ __

; Widzimy lę w czasie swego marszu dywizja nie budowała 
£ telefonicznej od ostatniego miejsca postoju
w kulikowi0| lecz dopiero od laamówki. fo  odstąpienie od przy- 
j jt jg o  prawidła zostało podyktowane specjalna sytuacją, w ja -

znalazła, p j  dzięki tym o^liwym warunkom 
taktycznym nie mogła utrzymad łączności telefonicznej i  prze­
łożonym swp dowództwom.  ̂ ^
^  f^^pawowa lin ja  telefoniczna jest potrzebna dowódcy dy- 
w izji tylko dla^łącznpści w гшаасЬ dywizji w marszu. Biorąc 
pod uwa|ę ш птк! taktyczne widzimy, że dowódca dywiził bę­
dzie potrzebował łączności tslefoniaznej s dowódcą straży piwed- 
n iel, bocznej X s i ł  głównych /ewent. z dowódcą straży tylnej/ 
dopiero es świtu, a przedewasystkiem w czasie długiego odpo­
czynku w rejonie lichałówka - Adamd^a i następnie w dalszym 
marszu w przewidywaniu bliskiego boju spotkaniowego z nieprzy­
jacielem w rejonie Beresteezła.  ̂ r  ^

natychmiast gdy dywizja o g . f  pomaszeruje dalej, podsta­
wo^ lin ję  telefoniczna należy swiimo koniecznie, gdyż po przej­
ściu kolumny dywliji lin ja  telefoniczna pozostawiona na tyłach 
byłaby nie tylko zbędną, ale nawet szkodliwą. Stworzyłoby to 
bowiem dogodne warunki dla podjazdów nieprzyjacielskiej kawa­
le r i i ,  rozpoznanej przez aasią kawalerję dywizyjną w rejonie 
terby.

fid zisy  więc, że dywizja idzie do bitwy, f  przewidywaniu 
bitwy gros s i ł  i  środków oddziałów łączności winno byó zachowa­
ne na czas or^mizaoji łączności w bitwie. Na wybudowanie pod­
stawowej l in ji  telefonicznej zużyto minimum s i ł  i środków łącz­
ności, a korzyści, jakie nam daje podstawowa lin ja  telefoniczna.
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______________ _______________ ОШЩ Ш poiłstawie wyjściowej
natarcia i w czasie samego natarcia.

W przewidywaniu walki spotkaniowej budowa podstawowej l i  
n ji teletonioznej jest praca wstępna na korayśd organizacji sie< 
Cl telefonicznej w czasie Ьг%щ^

Widzimy więc, źe jest jeSuf Ш głównych^czynności przygoto 
wawcsych, jakie poczyni szef ł^ezn^ci dyfczji w przewidywaniu 
bliskiej, bitwy spotkaniowej.

Bv jeszcze wypukłej usasadnió konieczność stosowania bu­
dowy podstawowej l in ji  telefoni^inej, pozwolę sobie powiedzieć 
o mej parę słów dodatkowych.

Go nazywamy podstawo^ lin j^  tslefcniczsf f  /ouią, te lef,/
<m — — rninnirrr-ifafBiniiTintiTirgTiTn-m-^ir —г-ш ап'ш -иттттпг^ '^^

wann
ruoo

Otóij podstawowy 
po OSI marszu 

u. Budowa tej

wolci 
łów wojsk 
przy budowie podstiwówe  ̂
się ® konia przei patre.

tale

lub grupy operacyjnej, 
szpica budowlana, roż­
na i^sokośei czołowych

.fkszej ruchlfc 
aniżeli oddoia?« 

tego'rozwijanie kabla 
l in ji  telefonicznej zasadniczo odbywa

iby lin  ja om czna
telefo^piczny konny, 
zna rozwinięta w tesen sposób nie leżała

________оисхжащ, pi _
Щ Ш podporach naturalnych lub’ sztucznych,'”

t  czasie marszu, s obwiły zatrzymania się szpicy strai;^ 
przedniej poszosególn© dowóditwa oddziałów wcbodzycych' w skład 
straży przedniej i s i ł  głównych kolumny głównej dywizji auto­

matycznie wł|.csaj| s if w podstawowa lin ję  telefoniczny, f  
sposób włączone szeregów© w lia ję  telefoniczną stacje tel@fomcz< 
ne dowództw mogą porozumiewać się między sobą.

lonieczaoić budowy podwtawowel l ia j i  telefonicznej.
*  «иввмш «» * ie n » e  «»«« » « i  «В в» ««efc « *» •■  e. в м м *« »  «*-» e *«  • •  «•«»». « ■ » « « • « « • » « • • » « • • • • » » »  e>

IG zWyehodsą
między dowództwami

sam 
ni czne

założenia, że ciągła łączność telefoniczna 
aż do oadsiałów najbardziej zbliżonych do 

nieprzyjaciela, konisczną jest w każdej sytuacji taktycznej.tem 
amem stwierdzamy konieczność budowy podstawowej l ia j i  te lefo-
----. -------  ̂ dywizji piechoty. . ^

______ _„__jiości o położoniu własnes i nieprzyjaciela,,
oe z pierwszej l in j i ,  mogą przez wykorzystanie^podstawo­

wej l in ji  telefonicznej bardzo szybko dojśS do wszystkich dowództw 
zainteresomayob. , , . t.

Z drugiej strony dowódca armii, czy grupy operacyjnej ko­
rzystając z podstawowej l in ji  telefonicznej, ma możność szybkie­
go poinformowania dowódcy dywizji piechoty, będącej w marszu  ̂
lub w walce spotkaniowej, o zmianie sytuacji ogólnej względnie 
u sąsiadów, jtó: również jest w stanie, w zależności od zmiany 
sytuacji taktycznej, szybko wydać ewentualne nowe rozkazy.

Przy dobrze rozbudowanej i sprawnie działającej podstawo­
wej l in ji  telefonicznej, czas potrzebiy na przekazanie pewnych
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iciadomości na duże odległości zapomoca telefonu, jest znacz­
nie mniejszy cd czasu przekazania tycnae wiadomości zapomocę. 
Isnych środków łączności, jak motocykl, samochód, a nawet ra- 
djotelegraf, ponadto, chcąc wykorzystać moment zaskoczenia 
przed walka spotkaniową, dywizja piechoty winna unikać zdradze­
nia swej obecności przez użycie radjotelegrafu.

Korzyści, jakie daje podstawowa lin ja  telefoniczna.
/Ш minmm тлШ wmmum wm tmwmmm ęm mm wm тттл ■ш«т Ш mmmtmn «к mmmmmi пш'шттшш.шгштт м

Podstawowa lin ja  telefoniczna, wybudowana na osi łącz­
ności dp/isji, zapewnia w czasie marszu możność szybkiego po-
roztmiiewania s if  ;
- z dowódcą armii, względnie dowódcą grupy operacyjnej,
-  z dewddcami sąsiednich jednostek,; ^
-  Z dowódcą własnej straży bocznej /o i le  w przewidywaniu boju 

spotkaniowego, buduje się również na osi marszu straży bocz­
nej lih ję  telefoniczną w tempie marszu, jak na szkicu/,

Ĉ '

- z dywizyjneml tyłowemi urządzeniami /o i le  znajdują się w 
pobliżu ośrodka łączności, zorganizowanego na osi łączności 
aywizji/,

- z lotniskiem /celem zażądania lotu rozpoznawczego przydzie­
lonego lotnika/,

- % gołębnikiem polowym /dla szybkiego otrzymania treści mel­
dunków, wysłanych przez oddziały rozpoznawcze zapomocą go­
łębi pocztowych/.

Z chwilą nawiązania styczności bojowej z nieprzyjacielem, 
podstawową lin ję  telefoniczną wykorzystują :
- dowódca szpicy straży przedniej do pciniormcwania dowódcy 

straży przedniej,
- dowódca straży przedniej do wydania rozkazu oddziałom pod­

ległym,
- dowódca dywizji do wydania ewentualnych rozkazów dowódcy 

straży przedniej, bocznej i dowódcy s i ł  głównych,
- dowódca arty lerji straży przedniej do szybkiego wydania roz­

kazów arty lerji o zajęciu stanowisk i otwarcia ognia, zanim 
zostanie rozbudowana sieć telefoniczną a rty le r ji.

Aby podstawowa lin ja  telefoniczna przyniosła rzeczywistą 
korzyść* musi panować na niej żelazna dyscyolina w prowadzeniu 
rozmów telefonicznych, albowiem podstawową lin ję  telefoniczną 
bardzo często stanowić będzie tylko jeden przewód, w który sze­
regowo będzie włączonych kilka stacyj telefonicznych.

C i le  więc nie będzie zachowana zasada, że na podstawowej 
l in ji  telefcnicznei tylko 2 stacje mogą ze sobą rozmawiać, a 
reszta stacyj słucha i nie przeszkadza, to prowadzenie rozmów 
na tej l in j i  będzie bardzo utrudnione, a nawet nieraz wyklu­
cz one *

Widzimy więc, że nie wystarczy tylko wybudo^ć podsta- 
Inję telefoniczną, należy r ' “ ‘* ^

_____ ’̂te wykorzystanie może nast^
bardzo surowej dyscypliny rozmów.
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OTMIA DO ZESZYTU XIII

1/-

E/- Jakie i кош гоакагу wyda saef łączności w zwi|.zku a 
angażowaniem eię dymzji do walki ?

S Ł U Ż B A17 TłiJ
1Я1яаяЛ»аав»ай*®»<

S Z T A в 6 Я.
ЯвЯЖЕМвЯИШ

H)ZaiAZAHIB РТТЙ z ZESZYT0__XI. 
/Opracował ppłk:„dypl,Janiki /

1 - S2ттттштш
t a n ifeaessniBMRH«»' P 71тШШШШШЛ9тв»^Ш9штштчш9шт ^

Sozkaz|_7.d.g._do_mąrs8n_w_noey_z_3^4.ęzerwcą^_tycz|ca
taborów i działania_służb.

Zgodnie s zapowiedzi|,. zawartą, w rozkazie ogólnym /oz.II./ 
z dnia oopraedniego wieczorem, -  musi dowództwo aywizji oaJao 
ńefzorem sekcie P łne taborów żywnościowych Ьишсуз « « s k  do  ̂
dvs'POZYOil dowódców, dla zaopątrzeiuą tąoorów bagażowyob.w ^
‘̂ тшойб na dzień następny: oficer materjałowy. opracowujwen 
roskas szczególny po południu dnia 3 . czepca 
formowany o zamiarze marszu nocnego i osłużby olbedf marsz nocny dro^ na I o w y  Poosajów i lad^im^ł.
To tei treść tego rozkazu, opiera^ąe się na powyższych prze­
słankach, będzie następująca :

7od . 
Ssta

fuiikóWjdnia ЗЛ1* §Л4,

, ,/0rg%mat.
Ш Ш  Ш О ^ ^ Ш

tyczący wydawania żywności na 4,Д1* i  ruchu sekcyj 
rozdzielczych taborów żywnościowych.

Sekcie rozdzielcze taborów żywnośclo^oh wojsk P^pchodzą 
d g.l5.^ do dyspozycji dców oddziałów w od(oa ^___

eacC postoju.
)e cnych miejs-

 ̂ \\
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Wydawanie na tabory bagażowe zorganizowad tak, by ruchy 
wozów o i le  iBożności ukryd przed obserwację, z powietrza*

Zl^ Po wydaniu żywności sekcjo puste zebrad do g,Ś0.30 :
pododcinek Bareśoe - w re1*ürla,

 ̂ pododc.Krzemieniec i s iły  główne - w Dimajowie.
Bca lekomp.etap# przejdzie na g.20#00 do Sawczyc, gdzie

Komarfwkę^^^  ̂ grupę 1/ celem marszu w nocy na

Otrzymują :
Dcy pododeinków,sił głównych 
i аса l.komp.etap*

b/« Ogólny^roskaz operacyjny, ozęśd Ib

Ъ r. /-./ Szef sztabu 7ed*p,

, Od chwHi powzięcia dec3rzji do marszu nocnego, oficer ma- 
terjałowy według^wskazówek szefa sztabu O|)raoowuje ll.cześd roz­
kazu ogolnego, która będzie dołęczonę, do części l-szej rozkazu 
ogólnego /według rozdzielnika części I,/ a do grup marszowych 
będzie ^słana wcześniej osobnymi gońcami. 2e względu na większa 
odległośd taborów rozkaz ten musi byd gotów wcześniej, niż cześd 
I-sza 1 wcześniej wysłany*

Nadto za względów na bezpieczeństwo grup marszowych tabo­
rów de cyz;) a danigi ego odpoczynku nie będzie mogła byd zastosowana 
w pełni do taborów* o ^

Treśd tego rozkazu 2
7»d.p.
Sztab

Ł.*./0rg.mat*
Kulików,dn*3*YI. g.17.45

do marszu na Beresteczko.

/ Ifepa i  2 100,000 /

służb.
a/- Marsz nocny*

Dowódca Skład
Punkt [sodai-T  

pocz^t-i na } 
ko«y {praejs-}

Droga
marszu

Punkt I 
} pierwsze-; Uwagi

BWi»«o«Sa cia

Dowódca j l.komp.eta-{ 
l.komp. j pom /bęa s 
etap* 11 plut./ ; 

I Sekcje pu~ f 
jste t S .  i' 
I wojsk. I 
S/sek.Nr.l/j

{go prze-
I znaczenia! (■r f-

HL*00 j Urla -  I Podzamcze! 1/Patrzł /łJ 1 ' « ttКоша tka- j 
Komarówkai- 
Waligóry-i 
Podzamcze*

P .II*

[jowódca 1 Bez zmian* * 
17* baonu ; W Poczajo- { 
etap. } wie dołę- 1 

I czaję. i 
I <

!

Sl.OO {Trakt Da-XBatHw” !
{ }паj ów - ; Niemirów-i
I iPoczajów- ! ka /2/

)Podzamcze«{
; {Radziwił- 1

Iłów. !
■■L*.«—___i ________ ______

2/0si^~
Ado mdz 
7-ej.
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U w a g a :  Marsa nocny aż do punktów I-go przeanaoae- 
nia odbyć Des d r̂uższego odpoczynku.

Tabory bojowe oddziałów wraz z oddziałami.

V *  Marsz dz jenny ; Eozkazy do marszu dziennego dosłane 
będę, w punkticlTpierwszego przeznaczania dla grup A, В i C.

- Zaopatrywanie :

a/- Zywnośd.
•

Ośrodek saopatrTwania arm|i : podkamien g.l5» Żywność pobiorę 
EnTTyiST^ro '̂T^CTb /& grupy D/ z kolumn armj i .

Punkt zaopatrywania dy iiz ii' : Buczyna g.l5. żywność pobiorą sek- 
e Sr.“l' T^37 /s grupy А/ z kolumn źywn.dy’#eHr,707 i 70S* 

/z grupy 0/,
Szef intendentury dyw, zorganizuje punkt, zabezpie­

cza jęe miejscowość przy ровюсу plutonu etapowej.
Kuch kolumn żywnościowych " ’

pie В Jeinym^tapem'
1 po pobraniu oczekuję na dalsze rozkazy^

Kol. 707 i 708 maszeruję w grupie 0,od N,, Począł owa 
zaś p rie fię  'pod ósłonę 1 plui*eiap. przez Leduchdw do Bu­
czyny, gdzie o g.l5  wydaję żywność na T.Z. векЛ. i pozo­
staję na miejscu-

Such taborów żywnościowych oddziałów
frglśekćfe /pob i o r c a m a s z e r u j ę  jako grupa a

do Podzamcza,skęd wyraszamc o g*7.przej- 
dę do Buczyny, gdzie o g.l5  pobiorę żyw­
ność z kol.7o7 1 70S i kwateruję jaa miej­
scu.

T.S.sekcje Mr̂ E /rozdzielcze 4.71/ maszeruję w grupie C
do Podzamcza, gdzie otrzpnaję dalsze roz­
kazy.

Bksploatacia lokalna : bez zmian.'

V *  Mięso : Oddziały:we własnym zakresie.
Organy służb : zaopatrzy РЛ.В. W tym celu przed 

wymarszem rozwieźć własnym taborem porcję na 4Л1., po- 
czsm zlikwidować posiadany zapas bydła, a zorganizować 
ncwę oborę w dniu 4.TI. według zarzędzeń szefa int. na 
no wem m.p.
Amunic.ia : Bozkazy dla ewentualnego uzupełnienia amu­
n ic ji wydane będę w cięgu dnia 4Л1. dcy grupy B.

2ao|atrywanie z armji : przewidziane kolümnanii tab, 
armji ze s t .Brody.

I I I .  - Ewakuacja : '4НИМ «V CbK Mk «Г «№ «Г MK

Służba zdrowia : Oddziały wiozę w czasie marszu chorych 
i ewenz.̂  fannyel na swych wozach.

Na godz^/ zorganizuje komp.sanit. prowizoryczny punkt 
zborny chorych i rannych w Batkowie; tam odesłać chorych z 
oddziałów.

Ewakuacja sanitarna z Batkowa samochodami sanit. do st. 
Brody od g.7*"

IT. - Zarsędzenia specjalne :

Marsz organów służb,jak również postój w punktach pierw­
szego przeznaczenia zabezpieczyć oddziałami etapowemi od wsobo-
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du i płd.-iraeh. Marsa w godainach porannych o i le  możności
ukryć. , .

O.p.i. «  raaie napadu.

a.d., dey 19.ao.21.p.p. ! , , , , ,
dea saperów, s?.ef feceności ! аа̂ :§.оаеп9 do roakaaOw
doa S.p.uł:., dea k.a.  ̂ _ . , ! ó *.I.
dcy grup isarsaowyoh ĄjB.UjD̂ BiiotocyJCieM»
saef ißt« ,siaa. ,w©t. # odpisie ,
dea i:olasamoaa2ia zawiadoaiiony Dfdaie prsoa

Ł  '•  ■ И  W  V.ä.p.

“•*4 +

2 - gie p y t a n i e .
Ш 3sr *  ss a ie  » e «  * » » • * » * *  * * ® *  * *

praestudjowad sarz^dgenia^adMinistraGjjße^dowöQcj^^O^p.g.
. ~“5|‘ m i i o i i r " ......... ...

O M 6  w Lg-g_Ll-

/.Jednak już wydajać reskaa'  ̂ustny .ogdlny aa та chód od Bi 
aców - okreśUć^fflusi mieieca postoju
towyeh podległych oddaiaców ; wskaaówki te ujmuje krotko 
ko punkt 8. s@reg© roąkaau ; , , ,  ̂ /« т» «/

reacćw -

f atowych
^S^lbory^bofowe^^f^^ i  tabory bagażowe /T.Beg/ prsy 

^^^^^^|ars4dsenia te w swej
tabory bojowe, iak  i  bagażowe /kuchmp połowę i  t.a./ odbJY?** 
i j  marsz przy oadziaS^aet na len ogonie. Mie zachodzi 
odebrania ien dowódeom baonów i scentralizowania «  
szerokość odcinka pułku i łatwość ukrycia w lasach 
pozostawienie swobody baonom w ich rozlokowaniu. Przy tern 
L  wyżywienia nie nastręcża trudności ; kolacja 
oddziałom jeszcze przed wymarszem, żywność i  mięso na 
4-go znajduje się przy kucbaiacb polowych; pobrano je rći^meż

przed taboru żywnościowego -  to dowódca pulku_ nie posia­
da go w chwili wydania tego rozkazu przy sobie ; sekcja roz­
dzielcza z tego dnia, po wydaniu przed wymarszem ..
dzień 3*go. weszła w skład grupy marszowej 0 taborów f ^ z l i .  
zaś sekcja pobiorcza /pe^/ oSoywa
dywizji; wiezie ona porcje żywności na dzień 4«go d*a pułku.

W rezultacie to krótkie zarsadzenie umieszczenia w
Bereźoach dotyczy sekcji pełnej tabpra,
spodziewa się otrzymać rano lub w ciągu dnia 3-go a porejf na
dzień zapytania dowódców baonów co do śniadania,
dowódca pułku pozosUwi im swobodę miejsca i
jęc jedynie czatom i patrolom wydać śniadanie przed odmarszem.

b/- Ba plebanii w Bereścacb w dowództwie puJtu opracowu­
je tymczasem adjutant puto rozkaz pisemny, już aa podstawie 
ogólnego rozk8Lzu dywizji /Oz*I. 1 Il/e
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aain^BO MtBie“ «prosf оаро*Шп1п oficeroä "fak^żyraftóiS^.ши, płateikoei, leiarzcwi puakowemu i t.p, ’ ’’ ^yraosexow.-
ло̂ жашу te Djłybj iia t̂ęptij^oe :

1/- Buafet reskazn ерегаоурй̂  шШп :

b owe - pr2j  baoaaob.
М Р м т т Г Г ^ О у ш Ш  K n .. « ai-iiu. porcja w©jeima W. Po^i-

ie i^ ecsor prseci^g.lS, роойежJkucbnie i wosj prsy-
biohenne isgrupowad w Beregcach  ̂ /ezęld ш Ы К / ,  j у У 

ЗхаШд s i o m f si ешпаак! sakupuja oddaiał? w re łonie
йо1с1о^дт według wsitazdwefe oficera ż^w-г7  ̂ nosclowego ^ułku, s kbdrjf^ WBrost się porosuiaied*

М£Ш̂ .р;яаах^ Jt aifso ; Ofioer żywności ow? pu&u Baopatrule w 
mlę«0 ws|Ppre"oddsiały gufcu. fydasle p o r a j i^  dzitó

Solc$2 pr*yslaf wo-
i я taborfw bojowych w rasie potrseby.

Ма11§Ла|2В4 : LekaM pu&owj serw isu je w Bereźeach iabe 
^i|5|3^oJo kościoła -  saak : latarnia s krsyżem i clora- glew 8 krsyżes/ dla całego pułku. j'-=' “* a ^agr^

poaoataj^ w m łfe  na wosaeh, prdca bardso oież- 
ko ch^yeh,ewakuowanych do dywiaji /do Budki/. *
noj”pitra2y°®^*™^°*® organisowacf tylko, w rasie fconieos-

-.Zars^dsenia co do^hygieny wyda lekarz pułkowy.
, odsyład do ambulansu ll.dyom  /7,p.a.p. w Urli/.Chore .8

ż^ygadsenia ^Baolalne /wydana ustnie/ *

P̂ ?kow| ; otrsyma pole-canie otwarcia isby chorych soraw- 
dsenia stanu chorych i manidardw w baonach, sbadania lako- 
soi wody do plola wydania ^ахщаШ hjgianj!  ̂ ®

йШб£^утоо|о1^  I оШушяjarB^dzBMia wjkomwese &o do
siana* słomy, slemni^dWjOras bydła; da 

fi -tabordw Йушш1с1 owych * ^

S d S S  a s 4 f s a i i o 5 r  ■“ i “* j *  •
« в» eł* «

I -g J  _a ś n i e n i a  :

. Oo do^saopatrywąaia w żymość, to dowódca ш2ки w sä« 
sadzie pozostawia swobouf sa^odsielnjm pod tym ws£rle?®m

ä o h 'k o S f  płktnikn pobierld ifwnośa f  d jliz ^ - '
r,.™ ®f®“y swych leterzy własnych i po 1 wosle aanita^--
иуш : pod wsglęaem działania służby zdrowia sasedzielce л«л*
n^  w pewnych wypadkach jak w оЪеопти̂  шо*ва «овв?г»11?п5«А t !“ 
służbę w pułku -  nie prziwidnje się^^iżycftt?at !  S i  1Гкоп1еея.
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ne punkty baonowe; isba przyjęć pułkcisa wydaje s ię , że tyacza-
sem starca|^^ piechoty ma tylko podoficera »eterynMyjnego i
nie może sorgani^owad u 81еЪ1е asabulan^dla chorych ~ .
Sięc korzystfć z ambulansów oddziałów ЬоВДсЬ t j dyonow art. 
lub kaw. j w tym wypadku г atinhulanBU najbliższego il.dyonuw

1 ..a-Ł-Ł.3. , . j g a  pu-lku - jako odpowiedzialny za dobry s t ^  fi-  
ZTTöznv 1 moralny s^ch oddziałów, musi w każdej okoliczności za- 
De”m il żołnierzowi wszystkie potrzeby materjalne : aa do tego w 
S u  pomników fachoLch, kUrym musi wydąć swe _ dyrektywy, ^o-
niecsrf dla ich celowej'^! sprawnej pracy. Nie^powinien o tern za- 
Dcminad iw  każdej sytuacji myśled o wyżywieniu i^opiece sanitar­
nej pulkUy o potrzebach żołnierza dla bitwy /amunicja,sprzęt i

^‘‘^‘ ^ ’ lusi byd tak dobrym dowódcy «  jak dobrym gospodarzem swego

f  wypadku konkretnym - podczas marszów i 
avneret7wr гчТятп wtrsnwa sis sDrawa wYżTWienia zołn-ierza, oraz opie-

rządzenia,

3 - c i e p y t a n i e ,
Scharakteryzować ogólnie działanie^słażb^V^d.p*^w 

okresie od 2.__-^4.YI.rano.

0 M Ó W I S Й I 1.

Położenie ogólne
a/- 7.d.p* znalazła się w dniu 2. i 3,YI, w speojalnea po­

łożeniu taktycznem : jest ona w marszu z obszaru jednej armjl do 
drugiej - przytem samodzielne zadanie operacyjne r 
ПГ7Р7 obszar rozlesły a nieubezpieczony : jest to marsz flankowy, przes fe j ia ia ł ln ia  kiirowine s^ przez am jf ty l­
ko ogólny d^ektywę tak i  pod względem iei
na dzień 3 -^  pozostawiona samej sobie : l.armja mOł.e 0Dję,c je^ 
zaopatrywanie dopiero z dniem 4«go czerwca.  ̂ • n

Jak w takim wypadku działają służby dywizji ? 
o potrzeby walki, t . j ,  amunicję przedewszystkiem, ^^g^oidKe
leżące organicznie do dywizji musza je j Irm iifta low eona ao zorganizowanych rezerw zaopatrywania nowej armjl. *jta o
je j z sęT^, zas tych,
szego transportu nie zniosą - pozostawić na miejscu pod opiekę.
luanosci.^^ wyżwienia, to dywizja wzięła z f  
tych środków/kbrycb nie rnoba zakupić na
nas żTwności na 4 dni /na kol.dyw. i  napaś ten jest Qxa
niei ^^ieczny bo przy wielkich odległościach stącyj czy składów 
żw L śc i armia nie Będzie je j mogła może codziennie,zaopatrzyć.
^  b/- Od 4-go rano dywizja z lliża  się,do

łów l.arm ji. W Brodach może otrzymać,amunicję, na stację Brody 
ewakuuje rannych, stamtad podwożą je j żywność.

Położenie jest odtąd dogodniejsae, - a l e  potrzeby dywiaji 
*ogą być wlęksse, - bo spodziewać się należy bitwy.

i f
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 ̂ służby.

w dzie^f rejonu dywizja maszeruje nocami, spoczywając

ruch tffo^lw daiałania sinżb
ainiatractrine^ taIt przez zmęczenie koni, czynności ad-
г o * d г ia ^ J ^ .J 1 Л • n :I f :^ J I t Ä ż i i (Г ® “ ® a r Ł w .

 ̂ °bserwJn .  powieteTt^'^Lf.snoim

Hoc g B/B<W*«"̂iew**ŴWB*fłiei5eer^asfen jT

loaki

j  T «Ł > . ”  e  W fi4 ü  ! X »  D O W

cWvob^^ t T /  «tfSistJ'aoyjDe /wydawane żywości ewakuacja

. i e i r S . s j j . Ä  "b J y S irs 'd S iS  Ä i i ' ’? ' ; j ? a ? r

’  ^“ "p'to'SjSb^oKSS.gSa i Ä i i a r S i Ä  .Mb

1 Г ^ Я ^ 5 Г Г Й З Д
me ruchów tabordw s wyiaa^nxami operacjjnemi uskutecznił .

1 -  słażDj maszerują w grupach za wojskami w nocj.spo­
czywają w dzień. Konieczne by dzienne s łu ^ / k & t 

. zaopatrywania dyw./ ukryte /las ńa pnc.od Czerwonej/. 
Dopiero przed wieczorem musza hyd sekcje roadzie] 

cze /rozkaz szczególny z 3,YI. g.l57 podciągnięte 
częściowo ppez otwarty teren do wojak. Ale to ruch 
mały i da s if  ukryd,

!222gH®«I2E2^Li5l252i®2 prawie zupełnie ściśle
2£2J5ł£S2* .............................

i  dzieś 4,Y;t.
dywizji~nie moĝ  iść z powodu grożącej ze wschodu 

kawalerii nieprzyjaciela -  ^  wojskami - musza iśd*^hoczna dro- 
SI??* wojska.od strony nieprzyjaciela na fedzi- 

wiłłów : droga dłuższa i uciążliwsza, lecz jedynie bezpieczna.
. , rano tabory znalazły sie w całości pod osłona

wojsk, muszę one zrobid marsz blisko 40 km jednym skokiem i bez
: to sam dowódca d ^ z j i  musi zdecydowad - 

to też on podpisuje rozkazu ogólnego Ozeóó Il-pa. ^
że od 7 tabory będę wprawdzie widoczne mo-

f '  • “ ■ ^f“ o..a le bodę bezpiecszne. Zresztę rano i tale do- 
wó^a dywizji może się spodziewaó nieprzyjaciela - ryzykuje wiec 
wykrycie swych taborów przez nieprzyjacielskiego l o t S a  fecz 
*^Sh belpiiSzne taktylife pS ło tln ir

taktyczne marszu sę spełnione, jak- 
kolwlek kosztem dośd dużego wyslłini taborów.

зрествхплв i-rosÄjLiwie aowo«2one,Dy spełniłv awe Bada«^A a «тл
b s h s s  ц г

2/- W marszu flankowym służby dywizji musza mied dróffe

l/— W samodz i einem'działaniu dywizji je j służby musza hvd
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3/- Wreaicie wainem jest w we^ie wndasnie grUDami taborów praez eaergioanyęh do^dcdw, posiatta 

iaeveh^lo^leay tabord« ube*piecaaf|ee oddalały etapowe, by 
Bie wöl$^6  äc zaddnia te^ wojsk dywizji#

P Y T A N I A  D© Z B S Z T T  i i

fwizji piechoty w dnim

2/- Praestudjowaó działanie słutb‘20.p.p* w dnia 3 . i 4Л 1.

l/- Praestudjowaó działanie słatb 7 
4.YI. ■
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ZADMIE 2 TlKm i .OGÓUlBJ Hr. 3.
***®***^********Р*«*шее*»шее*е*еещ

/dalszy Qlag załotenia z ze- 
ezytu Ir .I . /

/Opracował ppSi.dypl.ZielenieWBki/

0  2  I  Ś Й III.
•вйЕи5^<б53м5Г5в5й151863Ввввв^ ■

* A Ł g Д__ S_P_0 T I A H I O I A .

1. -  ZAłOŻSHIB.

p o s iL a S ^ a ^ K y lh  Й а Й р Й '^ ^ ’™
fm p lc f ;  len o świcie przcazedŁ-przezic w Kiernnsna Boratjna;

I s Ą  Ш.30/: we^Kslach Bedkdw i Owtrdw kwate-

W 1 o_ T f  **• «vuqöuö Wiexfi raqn w ęei wsif-poa 1&ЯВ?
&ol«^olam la /pła.-aacb^ -od Warby/ laększe agromadzenia kawał er*
3 * 9 .   ̂ _

o/- od strasy Ъошкед, że^wschodnie je j skrzydło zaatakowe« 
ne jest Draez kawałerg^  ̂ przeciwnika.

Poaci^s marszu p g*7 шЛО dowódca dywizji słyszy huk dział 
od strony ^dkx /m strony straży bocznej/,

_  0 g.Y m.3C dowódca otrzymać mel^nek od dowodcy 3„p,u ł., Łe
pułk osiągnął o g, 6 bee„ j.rzeszkód ̂ przejdcia rz .^aszówki. Leos już 
 ̂ do iŁBzu dowódcy dymzji huk dział od strony Boraty^

na, O^osi się wrażenie, że walka zawiazała się na całem prawem 
skrzydle d w iz ji ,  ^

Q S*8,30 dowódca dowiaduje się z meldunku od dowódcy*straży 
Docznei, że straż ta jest poważnie zaatakowana na wschodnia 
skrzydle 1 w oentrom praez kawalerje nieprzyjaciela w sile około 
Di^gady i że srraż ta będs îe się cofała częściowo na las: larpiłdw- 
jza«,

Ö g*9 a,30 położenie własne jest jak na ^kicu drugostron» 
nya /str.oO/« ^

Straż przednia kolumny,głównej weszła całkowicie do lasu na 
drodze Srebno -  Ohotyn, wystawiając ubezpieczenie na drodze Sreb- 

рЗлзша tóówna przekroezyła w te j chwilisgwem czołem 
/ III/19.p.p, / wieś Mo Sr eona'*.

Huk dział na froncie walki wzmaga się,
i  tej chwili dowódca dymzji, znajdującir s ię  we wsi Mo Sreb* 

na ,̂. otrzymuje następuj$.CY meldunek, przywieziony motoc^lea wysła­
nym uprzedni o do dowódcy S,p,ułanów 7

Bea 3,p.uł«
L.

Wzgórze E44,9 dn.4,?I., g.9 т1пЛ0.

Ötsa 7.d.p.

nieprzyjaciel naciera od g.8. Zdobył on przejścia pod Bora ty* 
’ ^  -  344,9 -  lecz Ш lewem skrzydle szwad-nea i i& btkAjk^* frzynam ____

ron mój wycofał' się na Hohoratkę.
W tej chwili silny pgieś artylerji na moja pozycję /3 do 4 

Dateryj/ , lycbodzi natarcia piechoty npla.proszę o pomoc*
Dca 3,p,uł.

----- ------- A, płk.
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2. -  B O Z U I I Z A N I E .**̂  ̂**" — ЧЧ— «Ш. —.
Dowódca 

'̂jechać na ( 
mejsce dla

ogtlnjm r w k a z e r o p t ^ ę j®  potwierdzony nasfgpnie

praea n p lt!\ t6 fy ’^|raeMed/Ma^6Jlff” ’'  zaatakowany

w kieraSkTia Йш?та "zid lS ie^P^f ̂  П/’!'-Р»Р-
“  P ^ o e  od lasów ISńoratka ; 244 9"-Ё Н  oraa^'^'^L’^ f l “ ® Chotyna /pokasuie ie na mani<a/ ^  P?°* o«
yad 2 lasów w kierunku na fthot-u-n"* mogła dobus2q-
koimą nraechodai ^ ^ a n a  гЖ ауТ  S.p.uł,,®rla a baterj^

Wykonanie natychmiast. "
_ Następnie dowódca dywizji ,^dał następujący roakaa pisea-

SŹtal* Srehna" dn.4.Yi., g .io  min.lO,
L,..e/0p. OPERACIJir Ir .

wstępnego,

prawe skrzydło dywizii
ta. ’ '*§̂ '5raa n aV c . od iS óS

ll*  • Zamiarea шо1ш jest ;
a/- oppowaó wagórza na pnc.-aach. od RedlrnwA-

S c . ^ P I s L ^ o i o r f ^ “  utrzymanie wzgórz na
c/- o^onid tyły dywizji na’ l in ji  lasów Karpiłówka i Krasno- 

I I L  -  W tjm celu :

■ioj f . “ { ;  и  ä>‘ —

o S tS i '- * '-  5 fe § fś  t l J ’ J S ’ oa

й й ; 4  “  S 1 Ä 4 M ;  f s r
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a/- Ъаоп 20.p.p. ‘d p iz ji  г  SreT>nłe.
Kolumny amunicyjne przejdą na pdłbooi^ tezeg aSftefifcl.

IT. - ij—I _ "do Srebna". _ d > и
Osie łączności telef. na Ohotp. Boratyn, ?ełyki.

Doa 7. da

I9.papa /straż prsedma/» 
* SDaPaP. . ^
” 21,Pa Pa /straż boozEa/e 
” З^р.^м* . .
" S8 f̂ łę.cznodei.

, ,Doa 7.d^a 
/-/ Gsn, X.

3. .  0 M Ó »  I 8 I? I Be
ЯНВ*«»в«в*«в** *̂*‘**‘®

ОЪвспе położenie dymzji różni s ią^M tn ie  ®f Pojof®“ . , 
sia nrzT mymarszu z rejonu Erzeałeniec -_^reźce. ^leprayjaael 
interwenjore^ Oałe prawe skrzydło dymzji^ a więc straż boczna 
i 3.PU& ułanów są w walce, .

Co srobi dowddea dy^sji ^

a
V

BoprsedBio obmyślony plan 
z,aaaiu« - nieprzyjaciela

Plan działania - iś4 na Będków x na mg6rz& na pótooc od tej 
wsi, natrzeó stamtąd na kom^lkacje l®®?gij,|^ l̂aeif—■
rsa na północnym brzegu rz.Płaszó^a były nł ko­
la, to iść na Borat™ i oa.te.wsgdrsa a stam^d 
ffluiikscie przeciwnika w rejonie na zachód ^  ^  Wo^owy^^/ /
Kerunek to więcej obiecujący, lecz i więcej гуаук^у. uueume 
Sewzyjaciel nie tylko że trzyma Pi^bioony. brzeg Ш а е 0 ^  w 
Bwojem ręku, lecz ponadto zepchnął ®,PT®®P *̂/?®® д-
nów: Kierraek ten, w myśl więc poprzednio obmyślanego Pla™,“5" 
wódoy, odpada. Dla wyp№ien!a zadnia Р^З е̂хеиу w ię e^  Be^w,

^’Lecz wola niepkTjąciila. która alny ruch ba Borat™, ütrucEia nam i foze nawet uniemożlimojraon 
na fisdków* e ile  nieprzyjacielskie natarcie z k ie r u j  toratpa 
będzie osią^o dalsze post̂ epy, ®®̂ ? ?£Г|°|^д|-_
czasem z boku na kolumnę g lh m  ^ ffiz jis  ||g®9® ^ ?® Ł £  L  ||j,. 
oiło. ittż samo opanowanie wsgdrz B44-9 *« »
noc od Ohotyna może poważnie sagrofsi  ̂ пазйшп ^
zfwzlórai l l . f  i  zVzbiwtu ni zachód od te^  У"
таМйТ widzi WYiścia ъ Is^dw Xeża@jeb na poltidnio od Gbotyiia» a 
lasdw przez k?lre maszeraje^obecnie straż praedmaw 
w^rźu^239;2 mogą byd tylko słabe s iły  ?*o«'Sf,P’'®®?’'^ }^ f£ ® ^  
r firn lep rzy ja c fll usadowi się.tam trwale „ Ä f “
serwatorów arlylerji i  podciągnie swoje baterje, wówczas oddzia-

/х/ Patrz zeszyt X., str.Sf) u dołu, 31, 32.
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ostKeliwaae e flai&i z trudem l i  tvlio

|§£|aJŁ.jest w danym wypadiu dominujący. 
ayf5zji adecydował się dziaSrae йа fiedfców lecz de-

Ä ” E v S s  v l ” S Ä . i J  Ä i = .Nieprzyjaciel tea jest ZBacsaie isniej етоаау ^
i ;  S ' S Ä ' i K r ’-iä ji?  &

oa sie Jest» fystarcsy więc zasT ' 
trzymając wsokodnie stra je  tyoh
niomi. M ekie ku ^chodewi S trz a ły  I t e j ' l ia ? i ‘ daia ^ r to c le

f ö ieff^ gotowa« Jest ona wyraioaa w rozkazie operaeyfnym w

а/- opmowad wz^rza na pno.-zaeh. od Będkowa,
D/- aaOMpieezyö t,o działanie przez zajęcie wzgdrz na pdł- noc od laadw Honoratka, 6«

Kraanopol^^ dywizji na l in ji  laadw KarpiłdiAa i
wyk,onawodw każdego z tych trzech 

д?У ?Г * 5®y l̂ podziolad siły  i  środki pomiędzy te działania
dowddc(5w._Weźmiemy więc pod шаот Dołożenie tvoh 
źrodkdw. lecz położenie ło nie może t y t l edyiim 

miarodainym przy podziale • weźmiemy pod uwagę cechy
®̂sę stopień wainoicl.trad-nosci do pokonania ze względu na nieprzyjaciela i  teren.

a/- Opanowanie wzgdrz _ga_gPg.^geb. od Będkowa.
Odzieliśmy już, jest to działanie głdwne. -  pozostałe'

*®®® f^ialania. jego osłonę.Dzia­
ku I^esłem hyiooy ^ybyźmy mo—
1ал1й̂ п̂4д̂ 1»®4̂ * 1® ®ałę dTOzja, gdybyśmy mogli wzi^ćkomuni- 
trBaełi ? f ? ®  wśondd pd Beresteozka pod ogieii naszych tpech dywizjondw a rty le r ji, gdybyśmy wreszcie c ^  тйяа spadli
4u */& pod,Be«gfeozkiem. Iłestety musimy й гт б  się od bo-
aJiiL ^est podstawowym warunkiem możliwości m -

naszep przyszłep powodzenia. Ha Będków będzie- my mogli skierpwaó tylko te s iły , które nie zostana użyte w osło- 
£n*'e52f®  ̂ to %ó ponadto te siły  które sę w ruchu w tym kierun- 

sfy® szybkości działania : musimy spasó na komu-
d zilli*  Oe spo^seże i®Śaez^lo “ zec™-
dafoećei^9 Bv n» ®?У ^® będzie można
l ^ n  1 -
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V “ Zajęcie wzgórz na północ od lasów Honor&tka-

S.pułk: ułanów trzyma jeszcze częśó tych wzgórz, lecz nie­
przyjaciel naciera mocno* Jest to pieäiota, względnie kawalerja

- ----- —— - ““ “ le l jeden dyüzjon a rty lerii.
byłoby posyłanie na pomoc 
piechoty. 2ajać wzgórza trze- 

ba^będzie siłę, powaźnę; byd możê  że trzeba je będzie zdobywad 
natarciem, a następnie utrzymać. Eozcięgłoód tych mgórz wyklu­
cza działanie jednym hataljonem. Trzeba znacznie w lę^zej s iły ;
_ Л----. - Л.---------- . — 1.--̂  fygnacsymy więc dwa ba-

•ja. Damy ^ej dywizjon,
być silne, nie zawodne; wrazi e suydt z cza»

J U«» W»JU J VALWU« Д A «  V
Z drugiej strony musimy byc oszczędni 
taljony, s iłę  zaś ich pomnożymy artylerja 
uderzenie musi bowiem oyd silne^ niezawod ̂ ____, _e gdyby z cj

zbytecsźnaj częśd le j będzie 
. t la ła m e  to

konnę. V Ozy 
wzgórza 244- ? l ie .  I& on zadanie utrzymania wzgórz, lecz to
mo zadanie otrzymuje obecnie dowódca 20»p«p* Obciwięsuje zasada : 
jedno zadanie - jeden dowódca. S.pułk ułanów z baterją konn  ̂ prze- 
cbodzf więc pod dówództwoTiowódcy 20.p*p* lamocni to wybitnie s i­
łę oddziału dowódcy 20.p»p,; być może pozwoli mu na laanewr.

c/- Osłona tyłów dywizji na l in j i  lasów Karpiłówka - grasnopol,
• mm* тт*ттлт»шт€йл «sSL 4мм» ттятттш^ ттщт Ш «г ок ««ейш«м «ft «я» «я «« «« «я ä  « • «■ ■■ «г«« «« im «я « Ä  «•»«•*

dlaczego do zajęcia wzgórz na północ od lasów Honoratka  ̂ ------  ̂ A. . on _ „ 9  wszak
nie na te

Lecz _____  Ч- - w * ,
nie użyjemy dotychczasowe] straży bocznej, t . j ,  El.p.p, 
normalny kierunek ruchu tej straży miał prowadzid^własri 
wzgórza 1 Nie zrobiisy tego, ponieważ straż bocna jest zaatakowa­
na i znajduje się w walce, dowódca dywizji nie zna dokładnie je j 
położenia, nie wie, jakie oddziały są w jakim stanie i m  i le  są 
rezporządzalne, wie on tylko, że część tej straży wycofuje się na 
las Karpiłówka. Wszelka niezręczna interwenc*

mu jego pomysłów. Oddział jego
Jego wycofywanie się na las Karpiłówka jest dla naś 
trzymajmy ten zamiar, rozszerzmy go, stosownie do nasi;

narazie nie jest rozporaądzalny.
wygodne* fod- 

aszyeh potrzeb, 
tą lin ję , nie 

onu artyler- 
się ona i

lero wówczas będzie mogła oddać do d^poa^cji dowódcy d y^ z ji
jeden bataljon i  większą część artylerj 
na zmienia się na straż tylną dywizji,

d/- Odwód dywizji :

Dowódca 
Jest on nil 
dzi» wzmocnić

en sposób straż bocz-
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taljon świeży 2D*p.|, ге srebna wraz z dwoma baterjami »
bornej Pójdzie pod Będków, Wzmocsoi to ogromnie dzia- 

^ dalszym rozwoju wypadków dowódca dTWi- 
i Ł l f  j y  ostatecznie środek c ię żk o ść

Sam jednakże tam sięnarazie
«t?A Sa» więc mied kogoś Kto walkę o wzgórza Bedkow­
inie poprowadzi kogoś; kto będzie wpr^ad^ł do
DOJU dosyłane wamoeniema, kto przygotuje działanie z czasem

^  Bereeteo&o. Dowódca tym Dedzie do- 
3®<äzie przy straly p lfe ^ ie ? :

^zestaie istS<B?®u« kolumna ta§Aw«I»?i- ł-i ?®? jakiegokolwiek kryzysu 1 zmnlan będzie
dn 2° ® J o l^ y  tej pozostanie; wprowadzi siły te
° następnie wzmoanienia.

X * • ^ sposób  ̂ z xStnie1ęcego połotenia, wykorzvstuiac
dowMca prowadsl nowe działania ioz

S2^?? ĝ Tadko na straż tyl£a stosownie do nakazówchwili; wydzielą sie nowy oddział dowódcy lo o^d którS^SS^S 
muje nowe zadanie, lecz żaden szeiregowieo 20*D*o**nie 
się nawet, że zapadły jakied äowe pfatmowiii?4®‘ ż f  
niony kierunek nSszu : nie naroży o n ^ i  k ilom etr u« 
ojonąlnę dostosowanie Podziału S^Fl t r ^ d w  do i s t ^ e i f f a ^ “
ozmla^idd??*>xw^ *  sztuki dowodzenia. Zamiejsza^oM^mś- ozenie oddziałów, pozwala działaś szybko i wydainieh. A na szto«»

*  dwym wypadku ogrom- 
.®Л?п22^«^т^5Й®“ *5®ei<5,.<»asu na skomplikoni^ p r z e ^ ę -  ®*®.‘ .“Года na Będków — Beresteczko mogłaby sie'zamknad Ъшпа  ̂wrotnle. gdybyśmy zwlekali 1 °»P0-
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T B E Ś Ó  Z E S Z I T Ü  I I I .

I. - т ж т т  PIECHOTY. ........................ .........
€BI X«» «» «В«Bi Ote « I «9 «0 Ш IBS«В 45f КЮ

i .  «  Hoswiasanie pjtać sessjtu XI.
1* «  g c i^ ię c ie  czat i odmarsz 20,p.p. I

E, -  Oaynności i  rozkazy dowödßj 21.p,p*I 
/straży bocznej/ dla marszu. I

3o «  HozmiessGzenia Ill/21.p.p, podczas I 
długiego odpoczynku. !

4e - Działanie obrony ^gdtz przez El.pp! 
podczas natarcia czerwonych, I

B. -  Pytania do zeszytu X III. .
Ша podstawie özesci Ill.^ałóżenia Tak­
tyki Ogólnej /str,59/ opracować :

1. -  Czynności i  rozkazy dowódcy straży
bocznej dla odwrotu na lasy Karpi- 
łówka 1 Krasnopol.

2. «  Ozynności i  sarzę.dzenia dowódcy
EO.p.p.dla zajęcia wzgórz na północ 
od Bonoratki.

3. - Położenie ED.p.p. o g.lG m#30 i
dalsze rozkazy.

I I .  .  ..........................
A. - Eozwiązanie pytań zeszytu XI*

1. -  Położenie a rty lerji w kolumnie

fłównej o świcie, 
ołożenie arty lerii straży bocznej 

o świcie.
3. - Propozycje dowódcy arty lerji straży 

bocznej.
4. - Zarządzenia dowódcy arty lerji stra­

ży bocznej.
B. Pytania do zeszytu X III.

1. - Wycofywanie się Ill.dyonu V.p.a.p. ] 
na laś Karpiłówka, ^

str.E,

autor kpt.dypl- 
Pstrokonski

autor

■mjr.dypl.

Hadachowski

. . .  str. 17.

autor

mjr.djęl.

Onacewicz

,p.p. w KierunKu i5cratynä 

I I I .  - ...............................

A. -  Eozwięzanie pytań zeszytu XI. ,
1. % Flau działania dowódcy 3.p.uł. na

dzień 4Л1.
2. - Rozkazy do marszu.
3. - Rozkazy we wsi Krupiec *
4. - Położenie 3.p.uł. o g.'6. /w godzi­

nę po wmarszu gros z Krupca/.
"  ?3̂ tania do"zeszytu X III.

autor 

ppłk.dypl. 

łunkiewicz 

str. 27.

autor 

mjr.dypl. 

Duni n-Żuchowski

•m — ua. , o. ьид. Q ayvvnvixvwot
przyjęcie powyższych'ugirupowań. 

t. -  umotywowanie pkt.2*
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П . - ТАКТУЕА LOTNICTWA...................................................  str. 35.

A. - О współpracy lotnictwa linjowego e dy­
wizją w marszu.

B. »  Bozwię,zanie pytań zeszytu XI^
1. - Zadania dla lotów na przedpołudnie.
2. - Porozumiewanie się odaaiałow z lo t­

nikiem i odwrotnie.
3. - Określenie rejonu lotniska wysuniętego,

autor

mjr.dypl.Heller

Y. -  yŻYęil_SĄP|fl6l....................................................... atr. 38.

Rozwiązanie pytań zeszytu XI. 1
1. - Praca 7,baonu sap.nad ulepszeniem komu- !

nikacyi. i autor
2. - Przewidywania i propozycje dowódcy sape-I

rów odnośnie marszu na Bereśteczko. ! kpt,dypl.
3. - Rozmieszczenie saperów i taboru teeh- !

nicznego w kolumnach. ! TyszyUski

TI. -  L4OZNOŚ6............................................. ........................ atr .43.

A. -  Rozwię,zanie pytań zeszytu Ц . !
- Organizacja łę^csności dywizji w marszu I 

na Beresteczko.
- Eoniecznośó budowy podstawowej l in ji  

telefonicznej.
B. - Pytania do zeszytu X III.

1*- Organizabja łączności w boju, nakazanj
rozkazem dywizji z dnia 4.?!, g.lO m.J 
/p.III.Część założenia Taktyki Og./. I 

2.- Rozkazy szefa łączności w tym celu. !

autor

ppłk.dypl.

Dahlen

YII. - SUIŻBA SZTABÓW................. ............. ............................  5Ö.
!

ł

A.- Rozwię^zanie pytań zeszytu Ц .
1.- Rozkazy 7*d.p. do marszu a 3.na 4 .czerw­

ca, tyczące służb i taborów,'
2.- Zarządzenia administracyjne dowódcy

I • ^ * wf X ̂  ^ TT# f jL • * «ejuiv •
В.- Pytania do zeszytu X III.

1. - Działanie służb 7.d.p. w dniu 4Л1.
2. “  Działanie służb 20.p.p.w dniu 3 .i 4.YI.

V III.-^ A N IIJ J A K T IK I ООбьШ Rr.3.

/dalszy ei^g założenia z zeszytu Z,/. 

C z ę ś ć  I I I .  falka spotkaniowa.

autor

ppłk.dypl.

Janicki

•  • • • • « • • • • • • • • • a « str. 5?,

1. Założenie.
2. Rozwiązanie.
3. Omówienie.

autor

ppłk.dypl.

Zieleniewski

V.








